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Jak papież
przyjął młodzież polską.

BS!odzież polska doskonała s:’u prezento­
wała. - Witaf piąta potęga świata!
rzeki papież do polskich dziennikarzy.
— Papież mówił i po polsku,. — Pocztt
wa się częściowo do obywatelstwa pol­

skiego.
Rzym, 13. 4. (PAT) Wczoraj piel­

grzymka młodzieży polskiej przyjęta
tyła na audjencji przez papieża. Ucz
niowie w zwartych szeregach, uczenice
w bieli ze sztandarami maszerowali u-

licami Rzymu, wywołując bardzo do

dątnio wrażenie swą postawą i porząd­
kiem ordynku. Papież obchodził szere

gi młodzieży udzielając błogosławień­
stwa. Zatrzymawszy się przy grupie
profesorów życzył im powodzenia w od­
powiedzialnej pracy. Gdy papież pod­
szedł do syna p. Prezydenta Wojcie­
chows_kiego zapytał go o zdrowie ojca i
udzielił mu błogosławieństwa dla ro­
dziców, rodziny i całej Polski. Przy gru­
pie dziennikarzy polskich, obecnych pod
czas uroczystości papież odezwał się
wesoło: Witam was — piąta potęgo
świata. Po obejściu zgromadzonych pa­
pież zasiadł na tronie i wygłosił prze­
mówienie, które zaczął po polsku:
Niech będzie pochwalony Jezus Chry­
stus.

_

Na to mu chórem wszyscy odpo­
wiedzieli.

_ Rozległy się wielokrotne o-

krzyki: Niech żyje papież, oraz radosne
oklaski zgromadzonych. Po uciszeniu
się zgromadzonych Ojciec św. wygłosił
mowę, zaznaczając, iż żałuje, że nie mo­
że wypowiedzieć po polsku całej m.owy.
Oto w streszczeniu mowa Ojca św.: Wi­
dok wasz napełnia mnie specjalną ra­
dością. Przypominacie mi Polskę, przy­
pominacie mi waszą i naszą ojczyznę,
gdyż, poniekąd jestem w prawie powie­
dzieć, iż posiadam obywatelstwo poł
skie, gdyż tam narodziło się moje bis­
kupstwo. tam otrzymałem święcenia,
które nie tylko są mi miłe, ale wiążą
wspólnotą intelektualną. Dzięki temu

audjencja obecna jest taką, jak wiele

innych, jakie tu w tym roku świętym
się odbędą. Przybędą tu pielgrzymki
liczne i różne, które całem sercem będą
witane, wasza jednak pielgrzymka bu­
dzi we mnie, te wszystkie uczucia i ser­
deczne wspomnienia, które wyniosłem
Polski, z tej Polski, która ma jako
wieczną dewizę: Polonia semper fidelis.

Przybyliście pierwsi z Polski wy stano­
wicie przyszłość narodu i wy, którzy
ich prowadzicie — nauczyciele i nauczy
cielki. Widzę tu prawników, wysokich
urzędników, widzę wasze organizacje
co mnie napełnia radością i wiarą, ze

Polska odrodzona będzie stale dosko­
nalić się w organizacji, utrwa.lając jej
dobrobyt i odzyskaną wolność. Chciał-

bym, abyśeie powróciwszy z tej pierw­
szej waszej pielgrzymki i podróży do

Rzymu czuli się wzmocnieni w wierze

katolickiej w wierze kościoła rzymsko­
katolickiego. Tę wolę wraz z błogosła­
wieństwem daję wam. Do was się spe­
cjalnie zwracam nauczyciele i nauczy­
cielki, którzy towarzyszycie tej młodzie

ży i wyrażam wam wszystkim uczucia.
Jakie wasz widok we mnie ,wywojuje,

przypominając tę drogą mi Polskę. Te
uczucia wyrażam w błogosławieństwie
jakie wam ź najserdeczniejszą radością
daję. Po tem przemówieniu tłómaczo-
nem przez kardynała Rakowskiego, pa­
pież udzielił zgromadzonym błogosła­

wieństwa dla nich, dla ich rodzin, dla

wszystkich dobrych synów kościoła, dla
Polski całej. Kiedy papież opuścił tron,
powtórzyły się okrzyki na cześć papie
ża, a następnie odśpiewano hymn: Bo
że. coś Polskę.

Trudność stworzenia rządu we Francji
Painlevć odmówił. — Br!and napotyka trudności. - Możliwość rządu

socjalistów.
Paryż, 14. 4. (Tel. wł.) W nocy z Wie!

kiego piątku na sobotę prezydent przy­
jął dymisję gabinetu Herriota. W sobotę
prezydent Daumergue zaproponował
przewodniczącemu Izby posłów p. Pain-
łeve utworzenie gabinetu, lecz Painlevć
odmówił. Wobec tego prezydent powie
rzył misję Briandowi. Wię’kszość w se­
nacie, która obaliła Herriota, wypowie­
działa się za gabinetem t, zw. ,,szerokiej
koncentracji11, ze społecznymi radykała­
mi (grupą Herriota) jako ośrodkiem. So­
cjaliści powzięli uchwałę, że odmówią
zaufania takiemu gabihfetowi.

Paryż, 13. 4. (PAT) Prasa zachowuje
się z rezerwą wobec rozwoju kryzysu ga,­
binetowego oraz wobec decyzji rady na­
rodowej socjalistów. Jeden z wpływo­
wych socjalistów oświadczył korespon­
dentowi Journala, że istniejące jeszcze
i dawne nieporozumienie między Brian-
dem a niektórymi kolegami jest wido­
czne. Możłiwem jest, iż większość socja­
listów zechce zapomnieć o przeszłości, by
nie popychać w stronę centrum człowie­
ka o takiej wartości, co Briand. Zacho­
dzi pytanie, czy w razie gdyby nie udało
się znaleźć podstaw współpracy z socja­
listami, Briand zadowoli się poiityką tyl­
ko poparcia z ich strony. ,,Echo de Pa-
ris11 notuje pogłoskę, jakoby minister de
Monzie odmówił pełnienia funkcyj w

sprawach bieżących w razie gdyby gabi­
net nie został utworzony szybko, w celu
zrealizowania nowej konwencji z ban­
kiem francuskim w sprawie obiegu bahk-
notów. Journal donosi, iż w kuluarach

parlamentu wysuwany jest projekt u-

tworzenia gabinetu tymczasowego, który
miałby na celu jedynie wniesienie do

parlamentu ustawy, normującej opera
cje banku francuskiego, do czasu utwo
rżenia gabinetu definitywnego. Wszyst
kie pisma podnoszą konieczność szybkie
go rozwiązania kryzysu gabinetowego

4: =fc

Przesilenie rządowe we Francji, które
dokonało się w wielki piątek, nabiera
charakteru przewlekłego. Jest to regułą
we Francji, gdzie społeczeństwo zróżnicz
kowane jest na partje, partyjki, kluby,
grupy i grupki. Stąd trudniej ustalić
tam nowy rząd niż w Angli, gdzie partj
są dwie. Ponieważ Polska ustrój pań­
stwowy wzorowała na Francji i ponie
waż nasze społeczeństwo jest nieomal
tak samo rozbite na partyjki jak francu
skie, zbyteczne jest tłumaczyć trudności
stworzenia nowego rządu we Francji.
Podobnie, jak to się u nas dzieje, obało
no we Francji rząd,, nie obejrzawszy się
za spadkobiercą.

Radość w naszej prasie narodowo-de
mokratycznej z powodu upadku Herrio
ta, jest nietylko przedwczesna, ale świad
czy o zupełnym braku orjentacji w po!i
tyce zagranicznej. Przy obecnym ukła
dzie sił powrót rządu Poincare’go jest
wykluczony, prędzej natomiast możliwy
jest rząd socjalistyczny, a więc bardziej
na_ lewo posunięty od gabinetu Herriota.

który opierał się na burżuazyjnej partji
radykałów społecznych z poparciem so

cjalistów.

Herriot min. spraw zagrań. w gabinecie PoSncare’go?l
Paryż, 13. 4. Godz. 22,10. Briand

przedstawił dziś wieczorem prezydento­
wi Doumergue wyniki narad popołud­
niowych z Robinneau, de Monzie, Au­
r!o! em, z sen. Berengerenl i innymi wy­
bitnymi politykami. De Monzie i Ro-
bineau w naradach z Briandem podnie­
śli konieczność natychmiastowego u-

tworzenia gabinetu tymczasowego, po­
wołanego wyłącznie do tego aby prze­
prowadzić w obu izbach parlamentu u-

chwalenia konwencji normującej stan

banknotów, a któryby to gabinet nie­
zwłocznie potem poddałby się do dymi­
sji.

Briand podobno uznaj e całkowicie
konieczność szybkiego uchwalenia pro­
jektu ustawy w sprawie podwyższenia

granic emisji banknotów, uważa jednak
że w praktyce da się z trudnością zrea­
lizować utworzenie takiego prowizory­
cznego gabinetu.

Bruksela, 13. 4. (PAT) Według infor

macji ,,Soire11 misja utworzenia gabine­
tu będzie powierzona któremuś z poli­
tyków socjalistycznych.

Niektórzy członkowie partji rady­
kalnej zwrócili się do Painłevego z po-
nownern naleganiem, aby cofnął swoją
odmowę tworzenia gabinetu urzędni­
cze_go. Członkowie partji zaproponowali
Pain!evemu skład gabinetu, w którym
objąłby przewodnictwo, zaś tekę spraw
zagr. objąłby Herriot. Gabinet taki

spotkałby się z najżyczłiwszem przyję­
ciem ze strony większości.

Przy grach, zabawach, obradach, uroczystościach rodzin­
nych — wesołych czy smutnych, przy zapisach, darowiznach

i legatach, pamiętajcie o T. C. L.

Dalsza prace w porcie Gdyni.
Obok prac przy robotach ziemnych,

które przeprowadza się w związku z bu­
dową doków odbywa sig obecnie bagro-
wanie (pogłębianie) basenu portowego i
ostateczne wykończanie drugiego molo.
Obecnie nadeszła do Gdyni partja narzędzi
i maszyn potrzebnych do dalszych plano­
wych robót w porcie, w związku z czaro

należy oczekiwać zwiększenie sig tempa
robót przy budowie rzeczonego portu.

Ogólna mobilizacja w Turcy.
Z Angory donoszą: Izmail Pasza oświad­

czył na zgromadzeniu narodowem, że po­
wstanie w Kurdystanie było poważniejsze,
aniżeli było można o tem wnioskować z

doniesienia prasy, na skutek czego zarzą­
dzono ogólną mobilizację.

Bałkańskie Trójprzymierze.
Wiedeń, 12 4. (PAT) ,,Wiener Allge-

meine Ztg?1 donosi z Bukaresztu: Toczące
się od pewnego czasu między Atenami
a Bukaresztem rokowania o zawarcie kon­
wencji wojskowej zbliżają się ku końcowi.
Rumuński poseł w Atenach Bascanu wy­
jechał do Bukaresztu, Po jego powrocie
do Aten nastąpić ma podpisanie konwencji,
która będzie miała charakter przymierza
obronnego. Do konwencji tej ma przy­
stąpić Jugosławja.

Namysłowczysy w Ameryce.
Według wiadomości, nadchodzących’

z Ameryki, orkiestra Namysłowskiego
cieszy się tam dużem powodzeniem
wśród polaków i znacznie mniejszem
wśród amerykanów.

Polskie mazurki z przyśpiewkami
porywają, poprostu ,amerykańskich Po­
laków, natomiast amerykanów, przy­
zwyczajonych do pierwszorzędnych or­
kiestr symfonicznych, typ hucznej i

skocznej muzyki Namysłowskiego
mniej pociąga, W każdym jednak ra­
zie wyprawę Namysłowskiego do Sta­
nów Żjednoczonych śmiało można uwa­
żać za udaną i wielce pożyteczną.

Chłosta za mowę polską w republikań.­
skich Niemczech.

Poseł Baczewski wystosował do pre­
zydenta sejmu pruskiego tak zwane

małe zapytanie w sprawie cielesnego
karania dzieci prze’z nauczycieli za roz­
mowy w języku polskim. Między inny­
mi w Małych Jerutach, w pow. Szczyt­
no dwaj chłopcy zostali przyłapani na’

polskiej rozmowie i musiełi, na rozkaz

nauczyciela, wypoliczkować się wzajem
mnie. Ponieważ zaś wypełnili to żąda­
nie tylko pozornie, to zostali przez nau­
czyciela dotkliwie wybici, Takie to je­
szcze porządki panują w republice nie­
mieckiej.

Dzieri Ohroiw Kresów

mia_ł w tych miastach Wielkopolski,
g_dzie dotąd manifestacyjne wiece prze­
ciw/ko uroszczeniom niemieckim się nie

odbyły, wczoraj — w drugie święto Wie!

sanocy — przebieg imponujący.
W Poznaniu odbył się olbrzym,i de­

monstracyjny wiec na Placu Wolności.
W naszym okręgu wspaniały prze­

bieg miały wiece w Inowrocławiu, Szu­
binie, Wyrzysku i Gębicach pod Mogil’­
nem.
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Dpinja angielska zwraca się przeciw
eermanoi!lskiel polityce rzędu.

Londyn, 12. 4. ,,National Review" pi-
sze z oburzeniem o germanofilskich
wpływach w łonie gabinetu Baldwina.

Po wojnie finanse międzynarodowe
Zatruły atmosferę. Pod ich wpływem
politycy angielscy prowadza politykę
germanofiłską i stawiają Francję, Pol­
skę i Belgję w takiej sytuacji, iż państ­
wa te będą mogły być zaatakowane z

chwilą, kiedy Niemcy ukończą swoje
przygotowania do odw’etu.

Dziennik występuje przeciwko kan­
clerzowi skarbu Churchillowi, który
zdaniem dziennika przez dawną swą
działalność i wiarę w dobre intencje
Niemiec jest zdyskredytowany.

Wybór prezydenta Niemiec rozstrzygnie
sprawę niemieckich propozycyj bezpie­

czeństwa.

Pierwszym objawem wrażenia, któ­
re wywołało zagranicą postawienie llin-

ćenburga, jako kandydata na prezyden­
ta Rzeszy niemieckiej, jest nota rządu
angielskiego i francuskiego, złożona w

urzędzie do spraw zagranicznych, za­
wiadamiająca, że odpowiedź rządu
francuskiego na notę niemiecką w spra­
wie paktu bezpieczeństwa zostanie wrę­
czona po wyborze prezydenta republi­
ki niemieckiej.

Sindenbnrg o niepewnych widokach

kandydatury Jarresa.
Paryż, 12. 4 . (PAT) Jak donoszą z

Berlina, Hindenburg wysłał depesze do

Jarresa, w której oświadcza, że zgodził
się kandydować na stanowisko pr.ezy­
denta Rzeszy wobec niepewnych szans,

jakie miałby przy wyborach Jarres. De­
pesza ta wysoce niezręcznie zredagowa­
na wywołała kolosalne wrażenie wśród
’bloku prawicowego, gdyż uwidacznia
ona, jak dalece niepolitycznie myśli i

postępuje marszałek Hindenburg. Ze

strony bloku prawicowego natychmiast
wydano instrukcje upozorowania re­
dakcji tej depeszy rzekomemi błędami
przy transmisji telegraficznej.

Wypł,ata pensji kawalerom orderu
,,Yirtułi Miłitari".

Kapituła orderu ,,Virtuti Militari" u

kończyła wykaz kawalerów orderów i

przesłała go natychmiast Izbom skarbo

wym, celem wypłaty pensji. Równocze
śnie departament kasowy ministerstwa
skarbu wydał rozporządzenie w sprawie
natychmiastowej wypłaty przez wszyst
kie Izby skarbowe. Wojskowi, jak wia
domo, pensje te już pobrali.

Plje!e znare w całym Świci!e

likiery i wódki
O. KfflsgsrsswSeEai z Gniezna.

Główna składy
Bydgoszcz - Katusz. Te!. 489

Cztery miliony żołnierzy, to najlepsze
zabezpieczcie granic Polski.

Prasa niemiecka donosi z że
nasz minister wojny gen. Sikorki w

wywiadzie z przedstawicielem ,,Muti-
na" wyraził swoje niezadowolenie z po­
wodu odrębnych rokowań francusko-
niemieckich, o których Polska mimo

formalnego zobowiązania jest poinfor­
mowana.

Ponieważ obowiązkiem ministra woj­
ny jest przygotować swój kraj na wszel­
kie ewentualności wobec groźby, na któ
re narażona jest Polska, wobec tego

min. Sikorski może stwierdzić z zado­
woleniem, że stan uzbrojenia Polski po­
prawia się z roku na rok Obecnie Pol­
ska rozporządza 45 dywizjami, a za dwa
lata będzie miała 70 dywizji. Cztery
miljony ludzi należy już do służby wor

skowej.
Polska jest usposobiona pokojowo,

ale wobec równoczesnych gróźb Berli­
na i Moskwy i wobec stanowiska Anglji,
Polska musi myśleć o swojej przyszło­
ści.

___

Wkroczenie armii francuskiej
do Niemiec

najlepszą odpowiedzią isa kandydaturą .Mindenburia.

Dymisja angielskiego ambasadora w Berlinie?

Paryż, 12. 4. ,,Echo de Paris" oświad­
cza, że ogłoszenie kandydatury Hinden-

burga jest niezręcznością pierwszej kla­
sy, za którą Niemcy muszą drogo za­
płacić. ,,Journal des Debats" przepo­
wiada ciężkie wewnętrzne przesilenie w

Niemczech. — ,,Matin" sądzi, że wybór
Hindenburga wystarcza, ażeby załat­
wić się z Niemcami tak, jak na to zasłu­
gują, t. j. ażeby francuska armia na­
tychmiast wkroczyła do Niemiec. By­

łaby to godna odpowiedź na machina­
cje Niemców ostatniej doby.

un łz
Angielskie ministerstwo spraw za­

granicznych przewiduje możliwość zer­
wania rokowań w wypadku wyboru
Hindenburga.

Lord D’Abernon, który był głównym
promotorem propozycji Niemiec, ma u-

stąpić z zajmowanego stanowiska w

najbliższym czasie.
_____

Z rap bolszewickiego.
Liczne procesy ,,ideowych" komunistów.

W jednym tylko miesiącu marcu po
za licznymi procesami na prowincji to­
czyły się dwa olbrzymie procesy w Mo­
skwie, stolicy państwa sowieckiego. W

pierwszym zamieszanych jest 9 żydów i
3 chrześcijan, którzy oszukańczymi o-

peracjami narazili skarb na straty mil­
ion rubli w zlocie. W drugim zaś proce­
sie o nadużycia w państwowym truście

wiejskich składów skór pociągnięto do

odpowiedzialności 4 żydów i 5 chrześci­
jan również czynnych komunistów za

nadużycia w kwocie również sięgającej
miljona rubli po za protestowanymi we­
kslami na sumę 349 tysięcy rubli w zlo­
cie. Kilku sprytniejszych ,,towarzyszy"
biorących udział w nadużyciach zdołało

opuścić raj bolszewicki i ulotnić się do

krajów burżuazyjnych. Praktykanci
komunizmu poczynają się stawać koś­
cią w gardle samym sowietom, przystę­
pują bowiem do dzielenia się dochoda­
mi państwa na własną rękę. Carskie ła­
pownictwo w porównaniu z bolszewic-
kiem być może zaledwie kroplą w tem
morzu korrupcji. Jeden z odpowiedzial­

nych pracowników sowieckich raporto­
wał swej władzy, iż zmuszony był dla

przewiezienia zboża w ośmiu wagonach
zapłacić spinaczowi kolejowemu po 3
ruble od wagonu za ,,kradzież" tych wa­
gonów, a naczelnikowi stacji po 5 rubli
od wagonu za włączenie tychże do Do­
ciągu. W książkach pozycje te uwido­
cznione były jako ,,wydatki handlowe".
Nie dziwnego, iż przy podobnych syste­
mach łapówkowych drożyzna z każdym
dniem wzrasta i wywołuje niezadowole­
nie w masach Jeżeli dodamy do tego,
iż w rządowych składach publiczność
wyczekuje godzinami na kwitki, za któ­
rymi może otrzymać dopiero towar —

będziemy mieli dostatecznie uzasadnio­
ną przyczynę dlaczego handel rządowy
zamiera i grozi zupełną plajtą. Czas
sam zreformuje mrzonki komunistycz­
ne w dziedzinie upaństwowienia han­
dlu.

Rozpaczliwa demonstracja więźniów.

Ciężkie warunki więźniów w sowiec­
kiej Rosji znane są całemu światu. Nic

dziwnego, iz więźniowie uciekają się do

rozmaitych środków, by zaalarmować
całe społeczeństwo, iż dzieje im się krzy
wda. W ostatnich czasach zdobyto się
ednak na zbyt oryginalną demonstra­

cję. Oto w więzieniu moskiewskiem Bu-

:yrki z rana wszyscy więźniowie w licz­
bie 3500 osób poczęli... wyć. Tysiączny
głos wycia ciągnął się bez przerwy trzy
godziny. Robotnicy położonych w po­
bliżu więzienia fabryk porzucili prace,
z całej )Moskwy ludność skierowała się
cu więzieniu. Wezwano batalion woj­
ska doborowego, złożonego z samych ko
munistów. Administracja pod groźbą
rozstrzelania wezwała do spokoju. Wię­
źniowie w odpowiedzi z takim napię­
ciem podjęli wycie, iż w pobliskich cer­
kwiach (świątyniach) uderzono w dzwo­
ny. Najcharakterystyczniejsza to jed­
nak ta okoliczność, iż wojsko odmówiło

posłuszeństwa i wzbraniało się od strze­
lania v/ okna.

,,Jeżeliby ktoś z pośród więźniów u-

eiekal - strzelalibyśmy, a przecież nikt
nie ucieka odpowiedzieli ,,Czekiści". ,,A
krzyczą, no to niech sobie pokrzyczą".
Administracja więzienna zmuszoną by­
ła wejść w pertraktacje i przyjąć od
więźniów żądania: wyznaczenia w ciągu
trzech dni rozpraw sądowych, zwiększe­
nia czasu spacerów, korzystania z bi­
blioteki i polepszenia wiktu. Wszystkie
te żądania więźniów zostały przez admi-

strację uwzględnione.
Nadmienić tu muszę, iż tą oryginal­

ną demonstrację zaaranżowali znajdu- .

jący się pod śledztwem ,,towarzysze a-

narchiści". S. S-kL

List otwarty
do J. E. ministra dróg żelazny cli.

(Dokończenie)
W restauracjach poznańskich pozna­

łem nowość: ,,garnuszek kościuszkow­
ski"— są to jakieś ,,krajanki" polędwico­
we w rozmaitych sosach i jarzynach.
Częstowano mnie również ,,giczem cielę­
cym", a po wódce ,,kawałkiem wyrobu
mięsnego" — podejrzana fa nazwa służy
plasterkowi szynki, mortadeli, salcesonu,
łub innej wędliny. Ceny potraw są dość

wysokie, ale nie przerażające.
Zato na kawę z bułkami obdarto mnie

w ,,Wielkopolance". Straciwszy gust do

wielkopoianek, zwróciłem się do ,,War­
szawianki", ale pokazało się, że ambo
meliores, że tak wielkopolanki jak i war­
szawianki są mało mleczne (oczywiście
w kawie) a równie wysoko Si§ cenią.
Wstąpiłem zatem później do jakiejś ma­
łej kawiarenki na ul. św. Marcina - i

!zapłaciłem ’/a- więcej. Dopiero wycho­
dząc z niej zauważyłem, że właściciel jej
nazywa się Paul Siebert. A więc przez
nieświadomość wstąpiłem do kawiarni
niemieckiej i słusznie za to zostałem

grzywną ukarany. Przypuszczam, że od­
grywała tu rolę polityka - że ceny wy­
sokie w tej kawiarni są tylko dla... Pola­
ków.

Wyobrażam sobie co myśli o mnie

pan minister dróg żelaznych. Oczywiście
przerywa sobie po raz drugi czytanie
wystosowanego do niego ,,listu otwarte­
go" i kinie na czem świat stoi, że go byle
czem zajmuję. Sądzi, że zeszedłem z to­
ru zdrowego rozsądku, i że łada chwila
nastąpi wykolejenie się. Ale niech się
Pan minister nie obawia. Ja tylko tak

,,szybuję", aby na tor właściwy się wy­
dostać.

Do Poznania przybyłem wprawdzie
w pewnym celu, ale ten ceł sam nie był­
by mnie zwabił, gdyby nie chęć odświe­
żenia dawnej znajomości jego murów i
ludzi. Zwłaszcza do murów mam zawsze

ogromny nadzwyczajny pociąg, ekstra-
zug. Rzadka jest taka miejscowość, któ­
rej nie chcialbym ponownie zobaczyć.
Cóż dopiero mówiąc o takiej ,,stacji wę­
złowej" jak Poznań. Kto raz węzeł z

nią zawiąże, ten tęskni do niej, pragnie
się jej widokiem popieścić. Cisną się z

drogich sercu murów wielkie, radosne
bolesne, wspomnienia, a wspomnienia to

drugie życie człowieka, bodaj czy nie

piękniejsze...
Odświeżywszy znajomość z Pozna­

niem postanowiłem zawrzeć przy sposob
ności i nową znajomość. Ze wstyd_em
wyznaję, że choć znam ,,różne kraje i o­

byczaje", a przedewszystkiem ziemię oj­
czystą. nie byłem nigdy w Gnieźnie. A

przecież to kolebka naszego narodu, a

przecież w roku bieżącym łączy z tą ko­
lebką wspomnienie dziewięćsetnej roczni

cy jednego z największych wypadków w

naszych dziejach: koronacji Bolesława
Chrobrego. Słusznie gotują się liczne

pielgrzymki do tej stolicy wielkiego bu­
downiczego Polski. A więc i ja. jak nie­
gdyś Otto III., odprawiłem pielgrzymkę
do grobu św. Wojciecha, z tą jedynie róż­
nicą, że Otto szedł po czerwonem suknie,
a ja drogą kamienistą. Oglądałem oczy­
wiście wspaniałą katedrę, przypominają­
cą ogromnie swym rozkładem świąty­
nię wawelską. I nietylko samym rozkła­
dem, bo i liczbę kaplic, w części pomni­
kami z bronzu i marmuru, a najwięcej
umieszczeniem trumny św. Wojciecha w

ten sam sposób jak jest umieszczona
trumna św. Stanisława.-

W szczegóły nie wchodzą, bo słusznie

powiedziałbyś pan, panie ministrze, że
s pierwszej lepszej choćby Encyklopedii,
niemówiąc już o dziełach Gnieznu po­
święconych, możesz się w’ięcej, niż ode-
mnie dowiedzieć, — że same słynne
drzwi spiżowe katedry gnieźnieńskiej po­
siadają swą osobną literaturę. Więc i po
Gnieźnie oprowadzać cię, panie mini­
strze, nie będę i do innych kościołów nie

zaprowadzę i nie pokażę ci potężnego sta­
rożytnego dzwonu, najpiękniejszego po­
dobno w Polsce po wawelskim Zygmun­
cie i nie ucieszę cię pięknym widokiem

jezior gnieźnieńskich, nie zapoznam cię
ze ślicznym parkiem, którym słusznie

mieszkańcy Gniezna się chlubią. Dam ci

tylko radę, że jeżeli nie znasz Gniezna,
a pragniesz go poznać, to powinieneś
mnie prosić o adres pana S,, który był
moim nad wyraz sympatycznym prze­
wodnikiem po grodzie mającym na tar­
czy swego herbu orła biał_ego _z koroną
na głowie. Gd niego dowiedziałem się
między innemi i tego, że Gniezno liczyło
przed v/ojną 24 tysiące mieszkańców, w

czem było 16 tysięcy Niemców, a dziś li-
30 tysięcy, z których zaledw’ie 2 000
pokłada swe nadzieje w mieczu Hinderf

burga i w polityce Lloyd Georgea...
A teraz, panie ministrze, po tym dłu­

gim, chaotycznym wstępie, nastawiam
zwrotnicę i wjeżdżam na relsy głównego
toru mego ,,listu otwartego". To jest ra­
czej pragnę wjechać, ale. mówiąc po ga-
licyjsku, ,,jestem przeszkodzony", fejle-
ton bow/iem się kończy. Chcę czy nie
chcę, muszę uczynić ,,przerwę w podró­
ży", zanim dojadę do ,,stacji krańcowej".
Niema rady - musisz i ty panie mini­
strze uzbroić się w cierpliw-ość i czekać

cały tydzień, zanim dowiesz się o co mi
chodzi. Upew-niam cię tylko, że w-slęp
dzisiejszy, stoi w dość ścisłym związku
z wnioskiem, który będę miał zaszczyt
ci przedłożyć.

Kazimierz Bartoszewicz.
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Wielka manifestacja narodowa

w Wyrzicsku.
.. . Od czasu pamiętnej chwili, w której

wkraczały do nas wojska polskie — Wy­
rzysk nie pamięta takiej manifestacji —

mówił z ustawionej na rynku trybuny do
licznie zgromadzonych tłumów wczoraj,
z okazji Dnia Obrony Kresów, ks. prób.
Kaczmarek, zasłużony działacz narodo-
wo-społeczny, który już przeszło ćwierć
wieku pracuje na tej wysuniętej placów­
ce kresowej.

Zaiste, mnogo ludu ściągnęło na ry­
nek wyrzyski. W czworobok ustawiły się
wszystkie towarzystwa miejscowe, dalej
towarzystwa z bliskiego Osieka, Polano­
wa, Gromadna, Głesna i Kosztowa, du­
chowieństwo z parafij sąsiednich, oko­
liczni ziemianie, ze swoim prezesem p.
Łangowskim z Bądecza na czele, nasi
włościanie i ta szara masa ludu pracują­
cego, która wszędzie zjawia się chętnie,
gdzie chodzi o polską sprawą...

I słuchał lud z zapartym tchem swo­
ich przywódców. Poważnie mówił o

tem, co nas dziś złączyło — ks. prób.
Kaczmarek. Po nim w dłuższem prze­
mówieniu, okraszonem sarkazmem i

dowcipami, ośw’ietlił wszechstronnie
sytuację międzynarodową przedstaw’i­
ciel redakcji ,,Dziennika Bydgoskiego"
p, Nowakow’ski, podbijając serca słucha

czy i pozwalając im zapomnieć na

chwilę o troskach codziennych. Prze­
mawiał jeszcze p. Eug. Morozowicz z

Bydgoszczy, wzyw’ając organizacje spor
towe i wojskowe do zgodnej w’spółpra­
cy dla Polski.

W przemówieniach szczególnie kła­
dziono nacisk na potrzebę umocnienia

polskiego stanu posiadania na Erosach
i konieczność podtrzymania nakazu

wydalenia obcokrajowców z 30-kilome-

irowego pasa pogranicznego, poniew’aż
lud u nas mocno szemrze, że Wojew’ódz­
tw’o nakazy chwilow’o wstrzymało, i że

odbyw’ają się za kulisami jakieś prze­
targi dyplomatyczne.

Zaglądają do nas coraz częściej Po­
lacy z za kordonu, których Nieme;/ wy­
dalają, więc dla nich musimy się starać
o chleb i pracę, a przedewszystkiem o

dach nad głową.
Na wniosek p. Misiaka, przewodni-

i czącego Komitetu, który zw’ołał tę ma-

j nifestację, uchwalono następującą rezo­
lucje:

Wobec zakusów’ niemieckich na zie­
mie polskie, a w szczególności na Pomo­
rze i Górny Śląsk

wobec ujawnionych w ostatnim cza­
sie na terenie międzynarodowym tenden-

cyj, dążących do zaw’arcia z Niemcami

paktu gwarancyjnego kosztem rewizji
zachodnich granic Rzeczypospolitej Pol­
skiej, zebrani na wiecu manifestacyjnym
dnia 13 kwietnia 1925 r. w Wyrzysku

1) oświadczają, że każda — czy w dro­
dze zbrojnej, czy rokowań — podję­
ta próba najmniejszej choćby rewi­
zji granic Polski, stanowi groźbę
dła utrzymania pokoju powszech­
nego;

2) zwracają się do rządu i czynników
kierowniczych z wezwaniem, aby
nie wdawały się żadną miarą w

pertraktacje, godzące w całość Rze­
czypospolitej, lecz niezłomnie, zaw­
sze i w’szędzie, wszelkiemi sposoba­
mi strzegły nienaruszalności ziem

polskich i praw Polski, w-ynikłych
z Traktatu Wersalskiego;

3) ślubują, że za wszelkiemi wysiłka-
- mi rządu polskiego w tym kierunku

stanie nieugięcie całe społeczeństwo
polskie, gotowe w razie potrzeby
nie szczędzić nawet ofiar mienia i

życia;
4) oświadczają, że jeżeli Traktat Wer­

salski miałby być kiedykolw’iek
poddany rew’izji, to chyba tylko co

do kwestji, że Polsce nie oddano
tych w-szystkich ziem, które przed
pierw’szym rozbiorem Polski do niej
należały;

5) że Wolne Miasto Gdańsk winno być
składow’ą częścią Rzeczypospolitej,
gdyż tylko w’ówczas Polska będzie
miała wolny i niekrępowany dostęp
do morza, jak pierwotnie autorzy
Traktatu Wersalskiego to przew’i­
dywali.

Manifestanci odśpiewali na zakoń­
czenie ,,Rotę" Konopnickiej i rozeszli

się spokojnie.
Do komitetu Dnia Obrony Kresów w

Wyrzysku należeli pp. Jagodziński —

burmistrz, Wojciechow’ski—insp. szkol­
ny, Wacholc — prezes, Sokoła, Dakow-
ski — dyr. Powiat. Kasy, Janicki, ks.
Kaczmarek i Misiak — dyrekf°r Banku

Ludowego

Wiele domów przyozdobionych było
w sztandary narodow’e; pięknie udeko­
row’ane były autobusy tutejszej spółki
komunikacyjnej, której zaciszna nasza

mieścina ma do zawdzięczenia, że coraz

więcej turystów’ do niej teraz zagląda,
mając na stacji w Osieku zawsze wy­
godne autobusy do dyspozycji. Wy­
!’zysk ma widoki zostania letniskiem
dla tych, którzy szukają lasu, wody i
— spokoju.

WIADOMOŚCI KOŚCIELCE.
Z Archidiecezji gnieźnieńskiej.

Instytucję kanoniczną otrzymali: Ks. admi­
nistrator Bronisław Tylewski na beneficjum w

Damasławku, ks. komendarz Stanisław Fengler
na beneficjum w Kaczkowie, ks. administrator
Karol Glatzel na beneficjum w Krostkowie.
I W zarząd oddano: Ks. Stanisławowi Wit­
kowskiemu, wikarjuszowi z Ostrowa, parafję w

Rososzycy; ks. Tomaszowi Jabłońskiemu pro­
boszczowi z Wysocka, parafję w Dąbrówce No.

wej.
Na wikarjat powołano: Ks. Wiktora Preysa

prefekta z Kcyni, na II. wikarjusza przy ko­
ściele Najśw. Serca Jezusowego w Bydgoszczy.

Umarł: Ks. Jan Gałecki, proboszcz w Sul­
mierzycach, em. dziekan krotoszyński, i radca

duchowny, dnia 25. marca br.

Z archidiecezji poznańskiej.
Je,go Eminencja Ks. Kardynał Prymas za-

tnianował ks. Stanisława Michalskiego, probo­
szcza w Zardemyślu, wicedziekanem dekanatu
średzkiego.

Instytuc,ję kanoniczną otrzymali: Ks. Kazi,
mierz Szreybrowski na probostwo w Gostyniu,
ks. Aleksander Król na beneficjum w Grabowie
Ks. Jan Jazdończyk na beneficjum w Długiej
Goślinie, ks. Antoni Chilomer na beneficjum
przy kościele Niepokalanego Poczęcia Najświęt­
szej Marji Pa.nny w Poznaniu - Głównej.

W komendę powierzono: Ks. dr. Ludwikowi
Sobkowskiemu, dziekanowi i proboszczowi w

Starym Gostyniu, na beneficjum w Krzywiniu,
proboszczowi w Ostrowie beneficjum w Wysoc-
ku, ks. Ludwikowi dr. Sobkowskiemu dziekano­
wi i proboszczowi w Starym Gostyniu benefi­
cjum w Bomachowie.

W administrację oddano: ks. Ludwikowi
Fiutakowi wikarjuszowi w Rydzynie, beneficjum
w Wilkowie lesźczyńskiem.

Na wikarjat powołano: Ks. Stanisława Na­
myśla, wikarjusza w Bninie, na wikarjat w

Zaniemyślu.

KRONIKA.
Bydgoszcz, wtorek dnia 14. kwietnia 1925. r .

KALENDARZYK.

Dziś we wtorek Justyna, Walerjan”
Jutro w środę Anastazji.
Wschód słońca o godzinie 5. 8.
Zachód słońca o godzinie 6. 54.

DYŻURY NOCNE APTEK.

Od wtorku 14 do poniedziałku 20 bm.:
1) Apteka Piastowska, Plac Piastowski,
2) Apteka pod Złotym Orłem, Stary Rynek.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.

Dziś we wtorek ,,Tancerka z miłości" operetka,

Program koncertów stacji radiofonicznej ,,P.T.
R," w Warszawie.

Fala 385 mtr. Wtorek, d. 14.IV. od godz. 18-19.
Koncert ,zespołu orkiestr. P, T. R . pod kierun­

kiem ’p. A. Adamusa.
1) Fantazja z opery ,,T,rubadur" Verdi.

2) Czardasz z op. ,,Duch wojew-ody" Grossma.
na.

3) Boston .,Kitty Kelł" Nelsona.
P. Mieczysław Sałacki odśpiewa arje opero­

we i pieśni polskie.
Komunikaty P.A.T .

Biulet.yn meteorologiczny.

-— Ze świąt. Ostatnie dni pogodne za­
powiadały nam święta wielkanocne pod
znakiem" słońca. W pierwsze święto na

Rezurekcjach pobożnych było w świąty­
niach po brzegi, nabożeństwa odbywały
się w podniosłym nastroju. Miasto zaś

przybrało charakter niezwykle świąte­
czny, tylko kawiarnie wbrew przyjętemu
zwyczajowi w dniu pierwszym świąt by­
ły czynne od rana, choć nie cieszyły się
zbytnią frekwencją. Właściciele kawiarń
postępek swój tłumaczyli cię’żką sytua­
cją, jednakże pracownicy do zajęcia nie

przyszli. I nie dziw, gdyż każdy, ehoćby
jeden dzień, chętnie spędza z rodziną,
krewnymi lub z przyjaciółmi, wreszcie
niemal każdy wychodzi z domu na spot­
kanie naszej pięknej wiosny, która
pod ciepłemi promieniami słońca rozta­
czać zaczyna swoją krasę. To też na Pla­
cu W’olności, podczas koncertu orkiestry
wojskowej i w parku Jana Kazimierza

już w pierwszy dzień świąt zauważyć
można było tłumy spacerowiczów, rów­

nież barwnie, jak wiosna, odzianych. Na
Dworcu kotłowało się i wrzało jak w pie­
kielnym tyglu. Licznie wyjeżdżano i nie

mniej przybywało gości do naszego mia­
sta. Bowiem każde świę’ta, a już letnia

pora ściąga do Bydgoszczy stale tury­
stów i podróżnych z innych miast i dziel­
nic Polski. Za miastem w ciągu obu dni
świąt, aż się roiło, nad śluzami procesje
osób, spragnionych słońca i powietrza,
po części też zwabił tam naszych mie­
szczuchów koncert orkiestry 16p.ul. Wp.
na 5 śluzie. Nie mało też było amatorów
sportu wioślarskiego, który się cieszył o-

gromnem powodzeniem na kanale mię­
dzy 4-tą a 5-tą śluzą i przy mostach ko­
lejowych na Brdzie.

Czyż więc możemy narzekać na wolę
Boską, która zawsze w odpowiedniej po­
rze darzy nas swoją łaską, dając nam

wszystko za pośrednictwem natury -,

piękno i życie. Że tam na stolach tu i
ówdzie, wskutek jeszcze cię’żkiego poło­
żenia Ojczyzny nie mogło się wśród świę­
conego to i owo pożądane znaleźć, albo
w takich rozmiarach jakby to sobie nie­
jeden życzył, to jednak piękny czas wio­
senny napawał nas nadzieją lepszego ju­
tra...

— Pola Negri przybyła do Berlina. Po

kilkudniowym pobycie w Berlinie uda

się do Warszawy.

— Każda matka mająca fisiscko w o-

kresie niemowlęctwa t. j . w wieku od
2-ch lat i dbająca o zdrowie jego, po­
winna zgłaszać się we wiórki i piątki
od l-ej do 2-ej po południu na Stacji 0-

pieki nad Dzieckiem przy ul. Jagielloń­
skiej 56, gdzie otrzyma bezpłatnie od

lekarza wskazówki pielęgnow’ania i ży­
wienia dziecka, a w razie braku pokar­
mu będzie otrzywymae pożywienie
sztuczne.

— Szpital Wojskowy w Bydgoszczy
składa serdeczne ,,Bóg zapłać" Czerw.

Krzyżowi za otrzymane 100 zł na świę­
cone dla chorych żołnierzy.

— Śmiertelny wypadek samochodo­
wy. Wczoraj o godz. 14,45 przejechało
auto wojskowe na narożniku ulic Gdań­
skiej i Alei Mickiewicza pewną starszą
niewiastę nieznanego nazwiska. Stra­
ciła ona przytomność i odniosła ciężkie
obrażenia cielesne, zaczem trzeba ją by­
ło odwieźć do lecznicy miejskiej, gdzie
dziś rano zmarła. Identyczności jej po­
licja dotąd nie zdołała stwierdzić. Jest
to staruszka lat około 60 o włosach si­
wawych, ubrana w staromodny czarny
kostjum. W ręce miała czarną laskę
ze srebrną rączką. W kieszeni jej kaf­
tanika znaleziono karteczkę z napisem
Otyłja Baclcer.

- Szalone dziewczęta to obraz, który
winne zobaczyć wszystkie płoche i dą­
żące w swej lekkomyślności do eman­
cypacji panienki i panie, którym się
zdaje, że stworzone są po to, aby korzy­
stały z darów, jakiemi je matka natura

obdarzyła. Dramat ten wystawiany o-

becnie w Liberty w swej treści jest nie­
zmiernie ciekawy i poucza a raczej prze
strzegą przed zbyt samowolnem postę­
powaniem młodzeży, szczególniej płci
nadobnej, która lekceważąc opiekę i na­
pomnienia rodziców; i opiekunów popa­

da w nieszczęście. Sceny filmu wprost
śliczne a gra bohaterki dramatu Glorji
Svanson jest zachwycająca. Cóż więcej
pisać, lepiej gdy każdy pójdzie do Li­
berty i zobaczy siedem grzeszków głów,
nych naszych ,,Szalonych dziewcząt".

— Koncert religijny, który się w Wielki Pią
tek 10. kwietnia w Teatrze Miejskim staraniem

bydgoskiego Towarzystwa Muzycznego odbyt
zgromadził całą muzykalną Bydgoszcz, a sala
Teatru Miejskiego była niemal do ostatniegą
miejsca wysprzedaną. Pierwsza część programu
dyrygowana przez prof. Urbanyiego, w części
II. zaś Mozartowskie Reąuiem dyrygowane prze?
dyr. Wintęrfelda. — wszystko to było dowodem
dużej, i sumiennej pracy obu dyrygentów, jako
też i członków sekcji chóralnej Tow. Muzycznego,
Zanim podamy sprawozdanie z tego religijnego,
naprawdę w uroczystym nastroju utrzymanego
koncertu, zaznaczamy, że myśl kierowników Se­
kcji chóralnej Tow. Muz. urządzenia takiej, pa
katolicku pomyślanej audycji na Wielki Piątek.1
nazwać należy szczęśliwą, a Tow. Muz. wraz 3
swoimi obu dyrygentami okazało ’że żyje i rozwi.
ja. się. Występem tym odniosło istotny tryumf,
a to niechaj będzie dlań bodźcem do dalszej pra­
cy. Wskazanem jednak byłoby, piękny ten kon.
cert jeszcze boda,j raz powtórzyć, gdyż n:e wszy,
scy mogli w ten pierwszy dzień wykonania tej
wielkopiątkowej wspaniałej audycji do sali do­
stać się, nie wszystkim, też zajęcia przedświą­
teczne pozwoliły na to, a mnóstwo też osób było
w tym dniu, jako w okresie przedświątecznym
poza Bydgoszczą. Mamy wrażenie, że impreza
taka kalkulowała.by się i duże koszta (orkiestra
soliści, afisze, i t. p. wydatki) w każdym razie

pokryłyby się. Wyrażamy tedy nadzieję, że Tow.
Muz,, wraz z swoimi oboma, dyrygentami ni?
zaniecha tego gestu, dla kultury i oświaty.

— Zabawa wiosenna dla dzieci w wieku
przedsz,kolnym odbędzie się dnia 18. kwietn:a tj.
w sobotę na sali pod Ortem. Za,bawa i gry do­
stosowane do pory roku: urozmaicone śpiewem,
muzyką i tańcem, składają się na zajmującą
całość. Oprócz wyżej wymienionych gier wpro.
wadzona będzie własna inicjatywa dzieci w za­
bawie.

— Komiczny Harold Lloyd wystąpi dziś na

ekranie kina Kristalu po raz ostatni w swej zna­
komitej komedii p. t . ,,Jeszcze wyżej". Kto przez
święta nie miał możności z powodu natłoku w

kinie zobaczyć tego fenomenalnego i komicz­
nego bohatera Lloyda, niech sp:eszy dzisiaj, a

uśmieje się tak, jak wszyscy na tym obrazie na

programach świątecznych. Siedem olbrzymich a-i

któw, dużo scen komicznych i pełnych niebez­
piecznych momentów dla Harolda — dają peł,­
ną satysfakcję widzowi.

— Sport w czasie świąt. Sportowcy, a szcza

gó!niej piłkarze nie byli w czasie świąt bezczyn­
ni. Odbył się bowiem cały szereg rozgrywek na,
boisku Szkoły Oficerskiej i innych o puhary. Zad

wodv te, ściąenęły snoro publiczności, ciekawej:
rezultatów rozgryw?ek

Cykliści, iak i oddział kolarzy przy ,,Sokole"
ta.kże urządzili wycieczki na rowerach do miej,
scowości podmiejskich.

— Urlopy urzędnicze rozpoczynają się w

maja. Min. Spraw Wewn. poleciło podległym
sobie urzędom ułożyć w bież, miesiący listy ur­
lopowe, dla urzędników administracyjnych, któ­
rym przysługuje korzystanie z corocznych urlo­
pów wypoczynkowych. Równocześnie korzystać
może z urlopów tylko !I część urzędników peł­
niących służbę. Urlopy rozpoczną się od maja

— Ogólny Zjazd Handlowców w Gdańska
i wycieczka do Kopenhagi. W dniach 25, 26 i
27 lipca br. odbędzie się w Gdańsku ogólny
Zjazd pracow’ników handlowych i przemysło­
wych Rzeczypospolitej Polskiej. Filja Gdańska
Związku Handlow’ców czyni już prace przygoto­
wawcze i w tym celu wybrany został Komitet

Przyjęcia.
Zjazd ten ma na celu zamanifestowanie sił

handlowych polskich ;i zapoznanie się z portem
Gdańskim.

Po zjeździe nastąpi wycieczka do Danji -i

drogą przez Swinemunde, Sassńitz, Trełleborg
i Ma!mo do Kopenhagi.

Związek Handlowców w Bydgoszczy, poda-i
jąc powyższe do wiadom. prosi wszystk. zorga-i
n:zowanych i niezorganizowanych pracowni­

ków handlowych i biurowych, aby zarezerw’o­
wali tegoroczne wakacje na drugą połowę lip­
ca, względnie na pierwszą połowę sierpnia br.)
gdyż Związek Bydgoski zamierza zorganizo­
wać wspólną wycieczkę do Gdańska.

Szczegóły zjazdu i wycieczki poda się póź­
niej.

— Dla Sierocińca im. gen. Hallera zaofia.
rowli: p. hrabina Skórzewska 10 ctr. ziemnia­
ków, 4 ctr. brukwi, 4 ctr. marchw’i, 4 ctr. bura­
ków; p. Wojtanowski 1 wóz torfu; p. Jaranow-
ski 20 ctr. ziemniaków. 4 ctr. brukwi, 2 wozy
słomy, owce i inne artykuły żywnościowe, p,
Szmalewski Wannowo, 5 ctr. ziemniaków, i 2
ctr. Kapusty, p. hr. Potulicka 50 ctr. kapusty,
p. Fagiewicz 50 kawałków mydła; firma ,,Ocet";
ocet i musztardę, ks. Fiedler 40 różańców d!a(
dzieci, p. Minkiewicz i p. Fajman, ozdoby ręczna
na choinkę i 2 f. cukierków. ,

Łaskawym ofiarodawcom serdeczne ,,Bóg za,­
płać" składa Zarząd Czerwonego Krzyża, y
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- Policja miała spokojne święta- Pi szac o

wszystkiem i dzieląc się z wrażeniami świąte-
cznemi, nie motna w pokłosiu nie pominąć i

tych, którzy zazwyczaj w czasie świąt występa-
rtii swymi nadają pracę organom policyjnym -

mianowicie — o złodziejach. Mianowicie kro­
nika policyjna od soboty do dziś rana nie zano­
towała, ani jednego wypadku krśdziały. Nato­
miast osadzić pod kluczem trzeba było dwu dra­
bów, którzy, aczkolwiek nie w celach bandyc­
kich, napadli w pierwsze święto w lesie za ko­
szarami 8 Dyonu Samochodów na małżonków
Fohsów, bijąc ich tak niemiłosiern!e, że stojący
niedaleko posterunek wojskowy musiał strzelać
dla odstraszenia napastników. Owymi zawali­
drogami są niejacy; Sokołowski zamieszkały
przy ul. Lenartowicza 13, oraz K!oskę z Jagiel­
lońskiej 31. Pozatem umieszczono przy ul. Par­
kowej 3 kirusów za zbyt głośne rozbijanie się
na ulicach, 3 osoby poszukiwane już od pewnego
czasu za kradzież, oraz 1 kobietę za przekrocze­
nie przepisów połicyjno-obyczajcwych.

Miniatury.
Trage(fa nędzarza.

Było to jeszcze w marcu. Czekałem
na Placu Teatralnym na tramwaj. Zmę­
czony — usiadłem na ławce pod skwe­
rem. Siedział na niej już jakiś biedak
i liczył rozłożone na czarnej, spracowa­
nej dłoni pieniądze. Widocznie jego ca­
ły majątek — marny, może kilkadziesiąt
groszy wynoszący majątek. To też przy
liczeniu ręka mu drżała nerwowo, twarz

powlokła się jakby jakimś kamiennym
bólem, a w zaczerwienionych od ognia
oczach (zdawał się być ślusarzem lub ko
walem) błysnęły wielkie łzy i jakieś cięż­
kie westchnienie, niby cicha skarga do

Boga, wyrwało mu się z piersi.
Do ławki podszedł kolporter, a wi­

dząc w moim ręku parę numerów
,,Dziennika Bydgoskiego", zwrócił się
tylko do mojego sąsiada, wykrzykując:

— Dziennik Bydgoski!
Robotnik zdawał się tego wołania na­

wet nie słyszeć, tylko szklanemi oczyma
wpatrywał się w rozłożone w garści pie­
niądze.

To korciło małego kolportera. Bo że

niejeden nie chce na zimnie rozpiąć się,
aby dziennik kupić, to jest zrozumiałe.
Ale jeśli ma się już pieniądze w ręku...

— Wielka katastrofa kolejowa we

Francji! Wynik wyborów w Niemczech!
Muślini reorganizuje obóz faszystów! —

wołał malec, chcąc w swym upatrzonym
kundmanłe obudzić zaciekawienie.

Mimo to robotnik ani oczu do niego
nie podniósł. Myśli jego zdawały się być
zupełnie czem innem zajęte.

Ale i handlarz publicznego oświece­
nia nie myślał dać za wygraną. Rzucił
okiem w środek ,,Dziennika" i znów po­
czął wykrzykiwać:

— Otrucie Trockiego! Klęska Hiszpa­
nów w Marckko! Przepowiednia o końcu
świata!

Malec widocznie naciągał coraz sil­
niejsze, coraz senzacyjniejsze s+

’ Je­
dnak bez skutku. Tyle tylko,
spojrzał na niego bezmyślnie i zassz zno­
wu jakby znieruchomiał duszą i ciałem.

Chłopiec spojrzał na niego niechętnie
i dał za wygraną. Już zabierał się do

odejścia, gdy pewnie z geszefciarskiego
przyzwyczajenia zawołał jeszcze:

— Rewolucja w Rumunji! Rozruchy
bezrobotnych w Łodzi!

Teraz dopiero nędzarz obudził się ze

swego letargu, twarz’mu zadrgała i szyb­
ko zesunął z dłoni piętnaście groszy na

,,Dziennik Bydgoski"...

Z wrażeń Świątecznych.
Upragniona Wielkanoc nadeszła i minęła

Długi okres wielkiego postu, okres umartwień
ciała, okres modlitwy, kajania się i rozuiyślania
minął, a radość i uciecha a z nią chęć Życia i u-

życia, ogarnęła wszystkich i wszystko. Podczas

gdj’ zeszłoroczna Wielkanoc była zimna i chmur­
na, a niebiosa przez oba dni łzawym deszczykiem
łkały, w tym roku niebo okazało się jakieś ła­
skaw’sze, bo słoneczko roześmiało się do świata,
i ludzi, swym promiennym blaskiem siejąc do­
koła jasność, ciepło i wesołość. Wszystko co żyto
wylęgło na świat Boży. Zaroiły się ulice spacero.
wieżami, tak, że np. takie ulice jak Gdańska,
Dworcowa, lub Jagiellońska, przedstawiały istny
kalejdoskop barw, i kształtów. I starzy i mło­
dzi. w’szystko w możliw’ie now-ych, eleganckich
strojach, błyszczało, jakby na wystawie mód. ()­
grody publiczne i place, zaroiły się ruchliwą
szczebioczącą dziatw-ą, a uciecha była tem wię­
ksza. że w oba dni na Placu Wolności muzyki
wojskowe ochoczo przygrywały. Kościoły wypeł­
niły się wiernym ludem tak. że szpilki nie było
gdzie wetknąć i mnóstw’o ludu pobożnego, dla

którego wewnątrz miejsca nie starczyło, musia.
ło w licznych zastępach chwalić Pana z poza
murów świątyni. Podczas sumy w poszczegól­
nych parąfjach Towarzystwa Śpiewackie wyko­
nały wspaniałe pienia maza!ne, a dyrygenci tych
chórów, zadrażnieni w ambicjach swoich, ca!ą
energję swoją i umiejętność na szalę szlachetnej
emolacjl kładli, by u każdego, w jego parafji by­
ło najlepiej, najefektowniej i najpiękniej. Że na

takiej wzajemnej emulacji chwała boża najlepiej
wyszła, nie potrzeba chyba dodawa-ć.

W zaciszach domowych gromadziły się wszę­
dzie rodzinne zespoły przy Stołach zastawionych
,,święconką”, by przy święconem jajku życzyć
sobie nawzajem zdrowia i wszelakiego dobra do.

czesnego nie szczędząc przy tem jadła, przeróż­
nego rodzaju i mnogich słodyczy i zakrapiając
to wszystko strugami ,,czystej”, koniaku, nje wy­
łączane i bursztynowej barwy piw’a. St.ary to
nasz zwyczaj z tą święconką a radzi mu szczegól­
nie obok rzeźników i kupców kolonjalnych, prze­
dew’szystkiem aptekarza, bo tuż zaraz po Świę
tach sprzedaż rycynusu itp. specłałów stanowią­
cych ,.tableau” każdej święconki, idzie w mocno

przyspieszonem tempie, a konsumpcja tych prze-

czyszczającycii środków, oblicza się w tych po-
śwńątecznych dniach w’ rekordowych ilościach na

wiadra.
Samotnicy, bez rodzin, którzy nie mieli gdzie

na święconkę wścibić się, szukali przytułku u

Łuezyka, gdzie zabiegliwy i dbały o swoich go­
ści gospodarz, wobec braku stołowych, sam o-

choczo i niestrudzenie gości swoich czem mógł
raczył. Tok samo i inne cukiernie i kawiarnie

były w obu tych świątecznych dniach mocno wy
pełnione, a zwłaszcza Bristol i Włełkopolanka.
gdzie drugiego dnia przy ochoczej muzyce Lusti-

ga odbył się ożywiony tańcujący podwieczorek.
Cieszą się właściciele kawiarń, że post skończy!
się bo d!ugi ten okres spokoju i rozpamiętywania
na kieszeniach ich dotkliwie się znaczył, a tu
codzienne wydatki te same, a przypływ kaso­
wy znacznie zmniejszony, z powodu umartwia^
nia się postem, i rozmyślania nad grzechami du­
szy, wobec czego dancingi, ta dojna krowa dla
kawiarń musiały ustać, Teraz, gdy minął post,
,,hulaj dusza”! na nowo.

Kiniarze natomiast mieli w święta miny mar­
kotne, bo piękna pogoda wywabi!a im w’szyst­
kich bywalców kinowych za miasto, na spacery
i wycieczki, a ich przybytki wrażeń i emocji
świeciły prawie że pustkami.

Najbardziej jednak ruch świąteczny odczuły
tutejsze Fordy, które tak bezustannie były w ru­
chu, że, co chwila oba stanowiska tych wehiku­
łów były puste, a gdy się jaki skąd nawinął, to
istne oblężenie koło niego było, zanim drugi nie

nadjechał. Musiał p. Piechocki srogą monetę
w te dw’a dni zebrać. A ho! daj mu Boże! cie­
sz}’my się z tego, że mu się darzy. Dzięki jego
Fordom. Bydgoszcz wygląda na kulturne miasto

bodaj z wierzchu. Jak wszystko jednak na Świe­
cie ma swój koniec, tak i świąteczna uciecha

skończyła się i wszyscy i wszystko, do zwykłe­
go trybu życia z dzisiejszym dniem powrac.a.
Pokazuje się, że jednodniowa Wielkanoc na tyle
przeróżnego rozradowania nie starczyłaby, dla­
tego też dobrze się stało, że nam tego wielka­
nocnego poniedziałka. dnia dyngusowej zbereż-
ności i pustoty nie odebrano i starodawny zwy­
czaj polski uszanowano w narodzie.

Stary Zrzęda.
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Kupujcie ty!ko smaczna 8 zdrowa
K-ssTOoSaafiB (W30

cukierki śmietankowe
Do nabvcia w każdym składzie cukierków,

Generalne przedstawieie!stwo
KssBHWOTraHB.

Bydgoszcz, Paznańs :a 38.
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Z ŻYCIA TOWARZYSTW.
Baczność Zarządy i członkowie Związku Tow.

Powstańców i Wojaków miasta Bydgoszczy. Ze­
branie obwodowe odbędzie się dziś, we wtorek
o godz. 7-mej w Ognisku. Zaprasza się na po­
wyższe zebranie wszystkich b. powstańców i wo.

jaków jeszcze do Związku nienależących. Ze­
branie zarządu obwodowego o godz. 6-tej.

8927a) Tow. Śplewn ,,Ka’ka’. Zebranie mie­
sięczne odbędzie się w czwartek, dnia 16. kwie­

tnia br. o godz. 20-tej w Ognisku ul. Jagiellońska
Na porządku dziennym bardzo ważne sprawy,

dlatego liczny udział członków pożądany. Zarząd.
Zebranie Chrzęść. Zjed. Zawód. Uljl szewców-

rękodyjglu;!tów odludzie się w czwartek, dnia 16.
bm. o godz. 8 wiecz. w lokalu p. Jarnatha ul.
Jana Kazimierza. Na porządku bardzo ważne

sprawy. O liczny udział ńrosi Zarząd.
Zebranie Związko Szoferów Chrzęść. ZJed-

Zawcd. odpędzie się w środę dnia la. bm. o godz.
8 na sali Harmonji ul. Marcinkowskiego. Na po-
rządku dziennym w’ażne sprawy. O liczny udział

prosi Zarzod.

8013) Związek Handlowców. Zebanie zarządu
odbędzie Się we wtorek, dnia 14. bm. o godz. §.
w sekretariacie. Komplet konieczny. P -s.

90141 Związek Handlowców. Zebranie ple­
narne odbędzie się w środę, dnia 15. bra. o godz.
8. wiecz. w hotelu Lengninga Między innemi,
na porządku dziennym wykład p. prof. Hanu-
eiaka. O liczne i punktualne przybycie prosi

Zarząd.
9012) Bydgoskie Bractwo Prawosławne, zn,

wiadamia prawosławnych mieszkańców miasta

Bydgoszczy, iż 16. bm. o godz. 10. rano odbędzie
się poświęcenie domowej kaplicy Bractwa, Pe­
tersona 4. (drugie podwórze), oraz o 6. wiecz,
tego dnia będą czytane 12 ewangelji. Porządek
następnych nabożeństw będzie ogłoszony w

cerkwi. Zarząd.
9011) Bydgoskie Tow. MandolłnSstów. Przy,

pominamy, iż dzisiaj we wtorek, dnia 14. bm
odbędzie się lekcja w lokalu p. Formelli War

szawska 15. Uprasza się o punktualne przyby­
cie. Przyjmuje się nadal członków, li tylko zna.

jącrch nurt’. Sza?onak, prezes.
9066) Baczność Krawcy’! Nadzwyczajne zo

branie filji krawców i pracowników fabryki
Cyrus, odbędzie się we wtorek 14 bm. wieczo­
rem o godz? 7-mej w lokolu p. Jornatba ul. Ja­
na Kazimierza. Z powodu ważnych spraw n-

prasza się o liczny udział cz!onków. oraz kole­
gów niezorganizowanych, Zarząd.

Tow. Śplewn ..Moniuszko”. Zebranie Wiesię_
czne odbędzie się we wtorek, dnia 14. bm. o

godz 8 na salce przy kościele Św. Tró’cy.
W ten sam dzień popoł. o godz 5-tej odbędzie

się ślub druhny Słomskiej i drh Mateii Sła­
wienie się wszystkich członków jest obowiąz­
kiem. Zarzad.

Taro na
Notowania Rzeźni Mieiakiei w Poznaniu.

Urzędowo snrawozdanie targowe Knrmsji No­
towania Cen za 100 kg. żywej wag z dwa 10 4 §S
spędzono no targowisko 28 szt. bvdła, 485 świń
78 cieląt, 3 szt. ow:ec, wołów — buhaji-krów
— Razem 594 zwierząt

Płacono za KO kg żywej wagi:
Cielęta:

n”inrzedniejsze cie’ęta tuczne 10e-lp8
średnio tuczone Cielęta i najorzedn. ssaki 9 -94
mniej tuczone cie!ęta i dobre ssaki 76—80
i ehe ssaki -

Świnie:
nełnomięsiste od 120 do 150 kg żywej wagi 122—124
nełnomięsiste od 100 do 130 kg. żvw. wag, 116-118
’iełnorn!ęsiste od 80 do 100 kg żyw. wagi 108 1 IG
mięsiste Świn,ę prnad 80 kg. 96-110
maciory i późne kastraty 90-11q

Przebieg targu ożywiony.

Bank M. STADTHAGEN Tow. Akc. Bydgoszcz
ZAŁATWIA TĆSZELKIS TKANZAKCJE BA,TŚTJK;O"WE.

Inkaso — Dyskonto - bombardowanie papierów wartościowych -- Dewizy - Bezprowizyjne rachunki czekowe.

Udzielanie kredytów. __ _ _

. ... Przyjmowanie depozytów.
Oddział w BerSmie .

4743

Nasiona
warzywne, kwiatowe, leśne oraz polne
polecam w wyborowych gatunkach

Specjalny skład nasion

BYDGOSZCZ, ul. Jezuicka 12(przy Farze)
Cennik wysyłam na żądanie. (6759

5785

Samochód
kryty marki i cylindrowy
6 osobowy bardso dobrae utrzymań)

Zgłoszenia do: ę9c!2

Bracia Bielawscy
Grunwaldzka 80 Telefon ass.

RADJO-DI0W
najlepsze i najtańsze aparaty
i Części do radjo-telefoaji

Wyłączni z-asiąpcy na Pa!skę:

SIMO! I GOSMSRI
jagiellońska 22 BYDGOSZCZ Jagiellońska 22
Punkt sprzedaży - PSae Wolności nr. 1.

Raba,y i kredyty dla odsprzed.

Głośniki beztubowe Ibacha Tuby ,,Rsdjoglobe",
Najtańsza źródło! -- Nsjląńs;te źródło!

Jfee9. S8i?}

MILENA
grrós Rq no mieRg z wkł (fkn Mrzo%g

W dobroci I wykonaniu niedościgniona.
W rozmiarach od 45 do 32C litrów.

Wygodne warunki zapłaty. - Najlepsze
źródro zakupu dla odsprzedawców.
Brodo tamę, Bsflsosźra

Sw. Trójcy 14 b. Tale?. 78

Moto Dieiwny i ndushl. Pierze i puch
Śląskie Meta pal wątli. Wyprawy ślubna.

Mechaniczna pn yrządzafnia pierza 9 kwapu.
Czyszczenie w każdą sobotę. Ceny konkurencyjne.

(SUM
KAROL KURTZ nast

BT’aaa:BałsiiżksBSaaE 352: SSSaSK
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DZlAt GOSPODARCZY.

Bezrobocie.
Przy rozważaniu sprawy bezrobocia

Uprzytomnić sobie musinty, że sprawa
ta nie rychło zejdzie z listy trosk ną?^
go życia gospodarczo-państwowego. Pły­
nie ona z trzech źródeł: po pierwsze ze

źródła naturalnego, t. j, z tej wielkiej si­
ty rozrodczej ludu polskiego, która co­
rocznie przysparza państwu pół miljona
obywateli, dla których w kraju nie ma

dostatecznego wyżywienia, powtóre ze

źródła kulturalnego t, j z zbyt małego
uprzemysłowienia kraju, a po trzecie z

źródła przypadkowego, t. j . z skutków

wojny. Pozatem jest bezrobocie skut­
kiem naprawy skarbu i niezdolności

konkurencyjnej naszego przemysłu. Ta

mnogość źródeł powoduje właśnie, że
nie rychło się z tym kłopotem uporamy.

Dnia 7 kwietnia skończył się termin

wydawania zasiłków dla większości bez­
robotnych. Jednak jest rzeczą niemożli­
wa, aby te masy, bo około 200 tysięcy o-

sób, pozostało bez środków do życia. To
też rząd przygotował nowa ustawę, któ­
ra reguluje sprawę zapomóg w nieco in­
ny sposób. Uderzają przedewszystkiem

’dwa postanowienia tej ustawy, zwężają­
ce zapomogi, jedna to podział państwa
na większe ośrodki bezrobotnych, poza
którymi zapomóg wydawać się nie bę­
dzie, a drugie to w’yłączenie z dobro­
dziejstw tej ustawy tych bezrobotnych,
którzy posiadają jaką,kolwiek nierucho­
mość.

Rząd przy podziale na specjalne okrę­
gi bezrobotnych wychodził z założenia,
że tam gdzie bezrobocie nie występuje
masowo, nieliczni bezrobotni znaleźć

mogą pracę przypadkow’a, a z drugiej
strony skarb państwa nie może być ob­
ciążony nadmiernymi wydatkami, zwła­
szcza, że fundusz bezrobocia się wyczer­
pał i w dodatku w skarbie państwa się
zadłużył. Przy dł’ugiem postanowieniu
.zwężającym rząd uważał, że właściciele
chociaż najmniejszej nieruchomości za-

ćięgnać mogą na nia pożyczkę i w ten

sposób czas krytyczny przeżyć. Ostat­
,nie to postanowienie odnosić się będzie
prawdopodobnie do bardzo szczupłej ilo­
ści bezrobotnych.

Jednak stwierdzić trzeba, że takie za­
łatwienie palącej kwestii jest jakby le­
czeniem ciężkiej rany plastrem. Rząd to
samo pow’iedz, i dłat. uważ. należy tera­
źniejsze zarządzenie za tymczasow’e. Z

początkiem sezonu budowlango rząd za­
mierza wyasygnować większe sumy na

rozpoczęcie akcji budowlanej. Przed

w’ojna zatrudniała budownictw’o na zie­
miach dzisiejszej Rzeczypospolitej śred­
nio z50 000 robotników’. Gdyby się więc
udało liczbę tę i w tym roku, jaka pier­
w’szym budowlanym w Rzeczypospolitej
w całości zatrudnić, to mielibyśmy pra­
cę dla wszystkich bezrobotnych, a na­
wet coś ponadto. Jest rzeczą oczywista,
że w’iększa część robotników budow!a­
nych ulokowała się w międzyczasie w

innych gałęziach produkcji, ale z rusze­
niem budownictwa siły te odpłynęłyby
znów do swego starego zajęcia, usuwa­
jąc się innym.

Tak więc sprawa bezrobocia łączy
się ściśle z budownictwem. 2 sw’ej stro­
ny jednak nie bardzo wierzymy, żeby się
udało już w tym roku 25Ó 000 robotni­
ków budowlanych zatrudnić i dlatego
wspomnieliśmy na początku tych uwag,
że sprawa bezrobocia nie rychło zejdzie
z listy naszych trosk państwowych.

Pierwsza pomorska wystawa
rolnictwa i przemytu.

Przy Komitecie Wystawy uformował się
podkomitet ogrodniczy w skład którego
weszli p. insp Wodwud, 2-ch delegatów
z Pom. Izby Rolniczej pp. Koźlikowski
i Różyczka, p. Leonard Makowski i p.
Burchardt.

Podkomitet ten przystąpił niezwłocznie
do prao ogrodniczych na terenie Wystawy.
Należy znaznaczyć, iż Zarząd Lasów Pań­
stwowych udzielił podkomitetowi wszelkich
drzewek i krzewów na urządzenie parku
wystawowego.

Baczność przed Żydowskimi Tow. Ubezpieczę(!
w Polsce!

Polska zalana łydowshśemS Towarzystwami ubezpieczeń.
Towarzystwa ubezpieczeniowe od­

grywają t-ak ważnę, rolę na polu ekono-
micznem i finansowem danego pań­
stwa, iż warto przyjrzeć się im w

Polsce.
Każdy, kto pragnie się ubezpieczyć,

powinien wpierw przekonać się, czy To­
warzystwo, w którem ubezpiecza się,
jest polskiem czy też żydowskiem.

Żydowskich zaś Towarzystw ubez­
pieczeniowych w Polsce posiadam,y ca­
ła masę i tak:

Czysto żydowskie: Do nich należa

przedewszystkiem Tow. Ubezpieczeń:
1) ,,Pax" Tow. Akc. w Łodzi, w któ­

rem jest dyrektor. J. Seidenheuteł. któ­
ry stawił wniosek ozmianę nazwiska
na Sakowski. Kierownikiem Jen. Re­
prezentacji w Poznaniu jest Józef Le-

nicki, żyd, który uchodzi oczywiście za

Połaka-chrześcijanina.
2) ,,Port" Tow. Akc. w Warszawie,

którego dyrektorami żydzi Einhorn,
Blumenthal i Wałfisch. Dyrektorem
oddziału w Poznaniu, jest niemiec
Scheidemantel, poddany niemiecki, któ­
rego z niewiadomych przyczyn tolerują
władze nasze w Polsce.

3) ,,Przyszłość" Tow. Akc. w Warsza­
wie, finansowane przez Towarzystwo
Ubezpieczeń żydowskie ,,Phoenix" w

Wiedniu. Dawniejszego dyrektora
,,Przyszłości", żyda, Guttmana powoła­
no niedawno do Towarzystwa ,,Phoe-
nix" w W’iedniu, a jego miejsce sajał
żyd dr. Marcin Goldmann, który od
1 października 1924 r. był dyrektorem
działu życiowego w Centrali ,,Piasta"
w Warszawie. Zauważyć należy, że To­
warzystwo ,,Przyszłość" za czasów Min.
b. Dzielnicy Pruskiej starało się o kon­
cesję na terenie Wielkopolski i Pomo­
rza. Koncesji odmówiono, wychodząc
z pewnego założenia, iż jest ono jedy­
nie ekspozyturą zagranicznego Towa­
rzystwa Ubezpieczeń.

II. Mieszane: Są to Towarzystwa,
które na zewnątrz występują jako pol­
skie, a w rzeczywistości dyrygowane są

przez żydów tut. lub zagranicznych i
które jako fjołki i podobne kwiatki
skromnie chowają się w bujnej trawie
polskiej. Do nich należą:

ł) ,,Orzeł" Tow. Akc., finansowane

przez żydowskie Towarzystwo ,,,Donau"
w Wiedniu. Na czele, jako dyrektor,
stoi wiedeńczyk dr. Gonschorowsky.

2) ,,Omnium" Tow. Akc.

3) ,,Wi!ja" Tow. Akc.

-i) ,,Piast" Tow. Akc.
W ostatnich trzech Towarzystwach

mają głów’ną część akcji włoscy żydzi
(Riunione Adriatica di Sicurta w Trie­
ście.) Nie mogąc bowiem samodzielnie

pracow’ać, zaprzedały się odnośnemu
Towarzystwu.

Co do ,,Piasta" należy dodać, że To

warzystwo to akcyjne założyli wspól­
nie: Polacy i rosyjskie Towarzystwo
Cbezpieczeń ,,Rosja", kióre wzięło po­
łowę kapitału akcyjnego. Akcje te

,,Rosja" po przeniesieniu się do Kopen­
hagi, sprzedała wspomnianemu wyżej
włosko-żydowskiemu Tou arzystwu ,,Ri­

unione", W ,,Piaście" przeważna część
organizacji (dyrektorzy Oddziału itd.)

jest w ręku żydowskim. W oddziale
krakowskim ,,Piasta" długie czasy sza-

besowaąo.
5) .,Polonia" Tow. Akc.

6) ,,Yita" Tow. Akc.
W ,,Polonji" i ,,Vicie" pracuje wr or­

ganizacji 85 proc, żydów jako dyrekto­
rzy oddziałów, personel biurowy, agen­
cjiit.d.

7) ,,Przezorność" Tow. Akc. w War­
szawie.

8) ,,Europa" Tow. Akc., jest finanso­
wane przez Towarzystwo Hamburg
Mannheimer-VersitherungsgeseHscbaft,

dyrektorem nacz. jest żyd Izaak Gold­
mann.

Jak niebezpieczną dla finansów na­
szych jest praca niektórych Towarzystw
to najlepszym przykładem Towarzy­
stwo ,,Europa", które 90 proc, składek

zebranych w Polsce wysłało tytułem
reasekuracji zagranicę, prawdopodbnie
Towarzystwu, którego jest odnogą.

W taki sposób szerokiem korytem
płyną składki polskie do Niemiec i
Wiednia w żydow-skie kieszenie-

Jeszcze smutniejsze, że mamy w Pol­
sce wybitne jednostki( które pracę tę ta­
kim Tow’arzystwom ułatwiają. Ażeby
łapać łatwowiernych, Towarzystw’a ży­
dowskie lub niemieckie wybierają do
Rady Nadzorczej znane osobistości, któ­
re z nieog!ędności i nieorjentacji na­
zwiskami swemi pokrywają pracę ta­
kich Towarzystw. Czyż to nie smutne,
że w tak hakatystycznem Towarzystwie
,,Silesia" w Bielsku wiceprezesem Rady
Nadzorczei jest b. minister Jerzy Mi­
chalski, albo w ,,Porcie" starosta Dąrnb-
ski, w ,,Piaście" Władysław Kościelski.
Niektóre jednostki z pośród społeczeń­
stwa naszego nie bardzo w tym kierun­
ku są krępowane. B . minister p. J . Mi­
chalski jest prezesem R. N . T, A. ,Strem1
obok niego zasiadają panowie Aronsohn
Bernstein, Birnbaum, Ginsberg, Hertz,
Kempner, Landau, Meyer, Moritz, Sa­
lomon.

Polskie Towarzystwa ubezpieczenio­
we są następujące:

1) ,Westa" Tow. Akc. w Poznaniu.

2) Tow. Wzaj. Ubezp. w Krakowie.
3) ,,Snop" w Warszawie.
4) Zw. Ubezp. Przemysłowców Pols­

kich.

Wszystkie pow-yższe oparte są na

wzajemności.
5) Poznańsko-Warszawski Bank U-

bezp. w Poznaniu, który powstał z połą­
czenia Poznańskiego Tow. Akc. w War­
szawie.

6) Warszawskie Tow. Ubezpieczeń,
Tow. Akcyjne.

7) ,,Patrja", założone przez Tow. War
szawskie. Tow. Akc.

8) ,,Wisła", złączone ze Związkiem
Ubezp. Przemysłowców Polskich.

A więc baczność! Wpierw, nim kto

pójdzie ubezpieczyć się, niechaj przeko­
na się czy przypadkowo nie zamierza

pieniędzmi swymi wypchać portfel ży­
dowi.

Hasz przemysł cukrowniczy.

Ukazała się oficjalna statystyka naszego

przemysłu cukrowniczego. Czynnych cu­
krowni było w roku 1924 25 75 cukrowni,
z czego w Wielkonolsee (Poznań, Pomorze,
Śląsk) 24, t zn. 339/8. W produkcji cukru

zajmują jednak cukrownie wielkopolskie
dócydujące stanowisko. Wyprodukowano
mianowicie w roku 1924 25 w trzech vzo-

ewódżtwaeh zaehodnyeh 2 988 640 q
q = l 0 kg), eo wobeo ogólnej produkcji

o 348 202 q stanowi 558/B produkcji całej
Polski. Wspomn%(i jeszcze warto, że pro­
dukcja w porówn?aniu s roku 1918/14
cofnęła się 1 OŚB 0 ;O q.

- Czas OćSireńy w rybełfeiwie. Na pódstś’
wie § 14. rozporządzenia policyjnego Ministra
Rolnictwa z dnia 29. Ul 1917 r. wydanego w

przedmiocie wykonania ustawy rybackiej z da,

11. V, 1016 r,, - przywraca wojewoda poznań­
ski na rok 1925 i następne moc obwieszczeniom
w przedmiocie rybolóstwa, które Ustanawiają
wiosenny okres ochrony ryb, dla wszystkich
wód otwartych na czas od dnia 20. kwietnia, go­
dzina 6 rano - do dnia 31 maja, godz. 6 ranó.

Zjazd Kupców Branży Porcelanowo"

Szklanej,
Na odbytem w dniu 17 marca rb. posiedze­

niu Komit-etu Organizacyjnego 1-go Zjazdu
Kupców Gałęzi Porcelanowo-Szklanej Rzeczy­
pospolitej Polskiej ustalono ostatecznie termin

Zjazdu na dzień 21—23 maja rb. Prace przy­
gotowawcze w pełnym toku. Zjazd wywoła!
żywe zainteresowanie wśród sfer kupieckich i

przemysłowych wzmiankowanej ga?ęsL
Infomacji udziela Komitet Organizacyjny

Zjazdu. Adres: Stowarzyszenie Kupców Pol­
skich w Warszawie ul. Szkolna 10 Kolo Kup­
ców Branży PoroeJamwo^tekkuMfe

Korzystna KonJunHtura
dla kupców drzewnych.

Konjunktura eksportowa odnośnie do

przemysłu drzewnego uległa w Po!soe po­
prawie. Na nasz przemysł drzewny po­
działało ożywczo ożywienie rynku niemiec­
kiego, tembardziej, że Niemcy jako bardzie,j
obeznani z tutejszym rynkiem płacą w do­
godnej formie za nabyty materjał, zaliczku­
jąc go niejednokrotnie.

V/yst?wa krajowych win.

Towarzystwo Ogrodnicze warszawskie urzą­
dza dnia 24, 25 i 26 kwietnia rb. w Warszawie
ul. Bagatela 3, wystawę win i przetworów z so­
ku owocowego. Wystawa ta będzie przeglądem
krajowych win i produktów z soku, urządzeń
technicznych przetwórni, laboratorjów przetwór­
czych wreszcie piśmiennictwa z tej dziedziny.

Podczas w’ystawy wygłoszone będą pogada :j
ki na temat najważniejszych zagadnień prze­
twórstwa. Celem wystawy jest przyczynieni?
się do rozwoju i udoskonalenia tej gałęzi prze,
mysłu ogrodniczego oraz zapoznania szerszej po
bliczności z wartością krajowych napojów ov. cy­
cowych.

Wysta,wcy chcąc przekonać społeczeństwo c

dobr’oci swych wyrobów będą pimi beztntere.
sownie częstować zwiedzających.

W skład Komitetu wystawy wchodzą pp.
prof, Edmund Jankowski Prez. Związ. Zrzeszeń

Ogrodniczych — prof. Tecłinologji Fermentacji
Politechniki W’arszawskiej Wacław Iwanowski
— Kazimierz Kulwieć, Prezes Towarzystwa O-
grodniczego Warszawskiego, dr. Marceli Rożąu
ski — Andrzej Mering, Aleksander Weryho-
Darowski, Prezes Związków Wytwórców Win

Owocowych, Leon Karasiński i Gabryel Rost-
kowski.

Bliższych informacji o wystawie udziela w

godz. od 9-2 biuro T. O. W ., Bagatela 3.

Wystawa prac uczniów rzemieślniczych
na Pomorzu.

Z inicjatywy Stowarzyszenia KaL Młodzieży
Polsk. w Wąbrzeźnie, pod protektoratem p. Dr.

Szczepańskiego starosty wąbrzeskiego odbędzie
się w czasie od 17 maja 1925 r. w Wąbrzeźnie
,,Pierwsza wystawa prac uczniów rzemieślni­
czych.

Wystawa ma na ce!n, poprowadzić rzemiosło

polskie, stojące dotychczas na uboczu, na tory
twórczej pracy fachowej i stworzyć podstawę
dalszego jego rozwoju. Zważywszy, że dotych_
czas zagranica zalewała rynek polski swojemi
wyrobami, czyn ten będzie pierwszym krokiem

naprzód w ogólnej walce rzemiosła polskiego
s przemysłem zagranicznym. Jedynie solidna i
rzetelna praca będzie zdolna konkurować z za­
gra nieznemi wyrobami — a wystawa powyższa,
będąca niejako wstępem do większej wystawy
w Grudziądzu, która się odbędzie w czerwcu

i w lipeu br., da dowód zdolności i umiejętności
rzemieślnika naszego.

W wysta-wie w Wąbrzeźnie udział brać mo­
gą wszystkie zainteresowane sfery.

Likwidacja.
Komitet likwidacyjny w Poznaniu uchwalił

likwidację dalszych nieruchomości należących
do ,,VaterlSndische Frauenvereinówł’ i to w

Ujściu, Starogardzie. Ryńsku pow. Wąbrzeźno,
i Krzywiniu, pow. Kościan.

T. A Plateron” w Poznaniu ogłosiło z dn,
3 kwietnia upadłość. Termin zgłoszeń do 30.

maja J925 r. Zarządcą masy upadłościowej jest
kupiec Czesław Lausch, Poznań, Kręta 5.

Ściągnięcie niemieckich banknotów państw’o­
wych | wycofanie z obiegu 58-markowyeh not

rentowych.
Obowiązek Banku Rzeszy do ściągnięcia wy­

wołanych w dniu .7 3. 24 . baknotów państwo­
wych po 5 biljonów marek z dnia 1. 11 . 23. (I
emisja) i z dnia 7. 11. 23. (II emisja) upływ’a z

dniem 5 kwietnia br.
Obowiązek Banku Rzeszy do ściągnięcia wy,

wołanych w dniu 22 marca 1924 banknotów
państwowych po 190 biljonów marek z dnia 2A
10. 23. (I. emisja) i po 10 biljonów marek z dnia
1. 11. 23. (I i U emisja) upływa z dn. 20 kwiet­
nia br.

Poniew’aż prolongata terminu ściągnięcia
wyżej wymienionych not nie Jest przewidziana,
przypomina się ’posiadaczom tychże, że winni
spiesznie przesłać posiadane przez się noty, tak
aby wpłynęły do Główno) kasy Banku Rzeszy,
najdalej w dniu 5 wzgl. 20 kwietnia 1925 r.

Niemiecki Bank Rentowy Ogłosił w ,.Deut-
scher Reiehaanzeigert’ z dnia 26 marca hr. ob­
w’ieszczenie. wedle którego noty, opiewające na

50 mk. rentowych z datą wystawienia 1 listo­
pada 1923 zostają z dniem SO września br. wy­
cofane z obiegu.

Wycofane noty pozostają przymusowym
środkiem płatniczym do dnia 31 maja 1925, naj­
dalej zaś w dniu 30. wrze§nia br. muszą takowe

być wymienione w kasie Banku Bzeszy na fnna

noty rentowe lub inny ustawowy środek płatni­
czy.

Po upływie wspomianego terminu ustaje
obowiązek Banku Rzeszy do wymiany ćofnię-
tyeh X obiegu MC.
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fem fomtefea Wysfaws
gsloiofwa i Fmmysfti.

W dniu t’! km. odbędzie się posistSzsaie pod­
komitetu kultury _ś satbki w Toruniu pod prze­
wodnictwem p. Wojewody Dr. Wachowiaka, n

którą zaproszono pp. inso. Suchożebrs;,-iego, oroŁ
Szczeb!ewskiego, Ks Łę.gc, Dyr. Herzberaa, Dvr.

Augustyńskiego, p. Kórwin-Pić?rows"ą z N. O . Ii.

wszyscy z Grudziądza oraz Dr. Pajtdersfeiego,
Dr. Ceiichowskiego, prof. Grosa i Ks. Makow­
skiego z Torunia, p. I. Gulgowskiego, Wdzydze,
Starostę Kowalskiego z Kościerzyny i p. Czarliń-
skiego Referenta Kultury i Sztuki przy Woje­
wództwie Pomorskiem. ’

(9015

Bank inwalidzki S. A .

Postanowieniem ministrów Skarbu i Prze­
mysłu i Handlu, istnieje od dnia 31. marca oii

cjalnie ,,Bank Inwalidzki" S. A. w Warszawie,
który powstał z wydawniczego banku, ,,Kredyt
Polski" Bank Akcyjny.

ZniżRa stopy procentowej?
Na rynku pieniężnym daje się odczuwać

od pewnego _

czasu odprężenie. Wysokość
odsetek jest już poważnie brana pod uwagę..

Stan obecny stanowi w porównaniu ze

stanem z niedawnej przeszłości znaczną po­
prawę.

Liczba protestowanych weksli.
W drugiej połowie stycznia i w lutym

nastąpiło pewne odprężenie w gospodarczem
położeniu kraju. Gdy w styczniu r. b . pro­
testy wekslowe wynosiły .5,2 proc, kwoty
ogólnej płatnych w tym miesiącu weksli w

Banku Polskim, spadły one w lutym r. b.
na 4,3 proc. Wpłynęło na to zmniejszenie
ciężarów podatkowych w pierwszych mie­
siącach r, b’

Likwidacje.
Komitet Likwidacyjny w Poznaniu postano­

wił likwidację następujących nieruchomości:

l) Zahud. nieruchomości w Tczewie ul. Piasko
wa l, własność Hermana Pflaumbauma.

2) zabud. nieruchomości z domem mieszkal­
nym i ogrodem w Zbąszyniu, pow. Nowy To­
myśl, własność Linusa Bunk’a.

3a) nieruchomości z mleczarnią, ogrodem i

Wodą w Zbączyniu, pow. Nowy Tomyśl.
b) nieruchomości z budynkiem po_cztowym

i’w Dąbrowiei, pow. Mogilno, własność Pawia
dDittmano.

4) Nieruchomości z rzeźnictwem w Miedzi­
chowie pow. Nowy Tomyśl własność Klemkego.

5) Zabud. nieruchomości z domem mieszkal­
nym i restauracją w Bojanowie, pcw. Rawicz,
,własność spadkobierców po zmarłym Konradzie
Henryku Zimmerze.

6) Zabud. nieruchomości z domem mieszk.
f ogródkiem w Bojanowie, pow. Rawicz, włas­
ność w jednej połowie Heleny Mrongowius,
w drugiej Marji Preuss.

7) Zabud. nieruchomości w Kobylinie, pow.
Krotoszyn, własność spadkobierców po Edwar­
dzie Rossband.

S) Nieruchomości z piekarnią i wyszynkiem
w’łasność Oskara Feichler’a.

9) Zabud. nieruchomości w Nowym Tomyślu
w’łasność Reinharda Begerowa.

10) Zabudów, nieruchomości w Rawiczu, ul.
Król. Jadwigi własność Ottona Padego.

11) Zabud. nieruchomości w Rawiczu, wła­
sność Augusty Zapfe.

12) Zabud. nieruchomości w Rawiczu wła­
sność Hermana Nierlfe’go.

13a) Nieruchomości z mleczarnią i ogrodem
w Rawiczu, b) niezabud. nieruchomości w Sie.
rakowie W’łasność Karola Schulza.

Rada rzemieślnicza.
Dnia 8 bm. odbyło sig w gmachu mini­

sterstwa1 przemysłu i handlu posiedzenie
Rady przemysłowej przy udziale 25 człon­
ków. W_ zastępstwie chorego ministra

przemysłu i handlu przewodniczył dyrektor
departamentu przemysłowego, inż. Dąbrowski
Porządek dzienny obrad obejmował sprawę
pro,jektu ust_awy rzemieślniczej i ustawy
przemysłowej w ostatecznej redakcji rzą­
dowej, oraz organizacji rzemieślniczych,
dostaw rządowych, wreszcie wolne wnioski.
Po

_

zreferowaniu przez sekretarza rady
projektu ustawy rzemieślniczej zebrani zło­
żyli na _ręce przewodniczącego zaopatrzoną
w podpisy deklarację, domagającą się utrzy­
mania w pro,jekcie ustawy przemysłowej
postulatów rzemieślniczych, zgłoszonych do
ministerstwa przemysłu i handlu w 1924 r.

Członkowie Rady z uznaniem przyjęli do

w_iadomości projekt organizacji rzemieśl­
niczych dostaw rządowych i wyrazili ży­
czenie_ _opracowania przez ministerstwo

jednolitej ustawy o zamówieniach na do­
stawy i roboty rządowe,

%de

l nowel ustawy e ebowiązte służby
Wojskowej.

Pobór w r. 192!) — Komu przysługują prawo edreszenea służby wojskowej
oraz prawo służby półtorarocznej — Termin poboru i- wcielenie do szeregów.

Pobór w bieżącym roku odbędzie się już
na zasadach nowej ustawy o powszechnym
obowiązku służby wojskowej z 23 maja 1924r.
Pobór ten odbędzie się w każdym powiecie
najwcześnie,j dnia I maja, a ukończy się
najpóźnie,j dnia 30 czerwca br. Do poboru
w roku bieżącym obowiązani będą stawić

sig: a) mężczyźni, urodzeni w roku 1904,
b) mężczyźni, będący w wieku poborowym,
którzy przy poborze w roku poprzednim
uznani żóstali za czasowo niezdolnych do

służby wojskowe,j (kat. B), c) mężczyźni,
którzy, będąc w wieku poborowym, dotych­
czas obowiązkowi stawienia się przed ko­
misją poborową nie dczyniłi zadość, di

mężczyźni, którzy się zgłoszą do ochotni­
czej służby wojskowej.

Nowa ustawa wprowadza zasadniczą
różnicę w dotychczasowym trybie postępo­
wania, a m anowicie: przeprowadzenie po­
boru, jak również przyznawanie prawa do

ulg, tj. półtoraroczne,j służby i odroczeń,
należy obecnie do kompetencji władz admi­
nistracy,jnych, a nie władz wojskowych, jak
było dotychczas, a więc zasadniczo do sta­
rostw, - w większych miastach do komi­
sar,iatów rządów, względnie magistratów,
jako władz administracyjnych I instancji,
a w drugiej instancji do województw.

Odroczenia terminu odbycia służby woj­
skow’ej według nowej ustawy będą udzie­
lane: _a) jedynym żywicielom rodziny, b
właścicielom oddzielnych gospodarstw rol­
nych; c) osobom, odbywającym stud,ja teo­
retyczne i praktyczne, a to: l) uczniom
średnich zakładów naukowych ogólno-kształ­
cących, państwowych lub prywatnych, szkół

zawodowych równorzędnych oraz niższych
szkół rolniczych dó lat 23. 2) słuchaczom

wyższych zakładów naukowych, odbywa­
jącym nowic,jat zakonny, poświęcającym
się stud,iom teolegji wyznań chrześcijańskich,
uczniom szkół rabi l)ackich przez państwo
uznanych i nadzorowanych oraz osobom z

wykształceniem średntem i wyższem, odby­
wającym praktykę zagranicą w zakładach

handlowych — do lat 26; d) uczniom ter­
minu,jącym w przemyśle do 22 lat życia.

Prawo do służby półtorarocznej będzie
przyznane tym z pośród poborowych, którzy
najpóźniej do 25 czerwca br. udowodnią,
że ukończyli z dobrym w’ynikiem szkołę
średnią i zdali egzamin dojrzałości (matura)
Poborowym (ochotnikom’, podlegającym w

bieżącym roku wcielenia do szeregów, którzy
do dnia 26-go czerwca br. nie przedstawią
wymaganych dowodów, nie otrzymają prawa
do służby półtorarocznej.

E’odania o przyznanie prawa do służby
półtoraroczne,j winny być składane w ter­
minie od 1 maja do 25 czerwca do właści­
wej władzy administracyjnej I instancji z

dołączeniem do nic!i potrzebnych doku­
mentów Podania o odroczenia należycie
udokumentowane, winny być składane
do władz admininistracyjnych I in­
stancji w terminie od 15 lutego togo roku,
w którym poborowy ma stanąć przed ko­
misję poborową do dnia poprzedzającego
stawienia się poborowego na komisję.

Wcielenia zaś do szeregów uznanych
przy przeglądzie tegorocznym za zdolnych
do służby wo,jskowej (kat. A) odbędz,ie się
w terminie między 1 a 7 października 1925 r

Powołanie oficerów rezerwy na ćwiczenia.
Na zasadzie rozkazu ministra spraw wojsko­

wych z dnia 4. 3 . 1925. r. wydanego na mocy
art. 70 ustawy o powszechnym obowiązku służby
wojskowej z dnia 23. 5 . 24 r zostają powołani
w roku bież, oficerowie rezerwy urodzeni w

1899 i 1900 roku na 6-cio tygodniowe ćwiczenia
oraz oficerowie rezerwy, urodzeni w 1894 roku
na 8-mio tygodniowe ćwiczenia.

Ćwiczenia na terenie O. K. VIII . odbędą się
w dwóch turnusach:

dla oficerów rez. ar. w 1839 1 1903 roku.

I. turnus od d. 6. czerwca do d. 17 . lipca 25 roku.
II. ,, od d. 1 sierpn. 25 do d. 11 września 25 r.

dla oficerów rezerwy urodź, w 1894 roku.

I. turnus od d. 20. maja do d. 14. lipca 25 r.

II. ,, od d.20lipca25r. dod. 13wrześn. 25 r,

1) Oficerowie rezerwy urodzeni w 1899 i 1900
i 1894 r. mający odbyć ćwiczenia w roku biaż.

otrzymują imienną kartę powołania z wyzna­
czeniem forma.cji i terminu stawienia się.

2) Do karty powołania dołączony jest bilet

kolejowy, kt,óry jest ważny do przejazdu kole­
ją tylko łą.cznie z kartą, powołania. Kartę powo­
łania należy oddać tej formacji, do jakiej dany
oficer rezerwy został wyznaczony dla odbywa­
nia ćwiczeń.

3) Oficerowie rezerwy, podlega,jący powoła­
niu na ćwiczenia w roku bieżącym, którzy do
dnia 20. 4 .25. nie otrzymają karty powołania,
winni o tem donieść osobiście lub pisemnie
właściwej P. K . U . z podaniem sw’ego dokła­
dnego adresu.

4) Oficerowie rezerwy, którzy z w’ażnych po­
wodów, chorzy, osadnicy kresowi, samodziel­
ni gospodarze rolni lub wytwórcy przemysłowi,
oraz ze względów na śmierć lub nieszczęście w

rodzinie spraw’y spadkowe i z innych nadzwy­
czajnych powodów pragnęliby uzyskać przesu­
nięcie terminu stawiennictwa na ćw’iczenia do
okresu późniejszego niż ten, jaki, im został wyt
znaczony w karcie powołania, mogą wnieść od­
powiednio umotywow’ane udokumentowane i od

stemplow’ane prośby do P, K. U,, która im karły
pow’ołania przesłała, najpóźniej do dnia 5. ma­

ja 25 r. Podania złożone po Upływie wyżej
wskazanego terminu, rozpatryw’ane nie będą
z wyjątkiem choroby, lub nadzwyczajnych po­
wodów, w’ynikłych niespodziewanie przed ter­
minem rozpoczęcia II. turnusu ćwiczeń.

Do próśb tych nie należy dołączać karty po­
wołania. — wyjątek stanowi ciężka choroba,
która nie zezw’oli na odbycie ćwic,zeń w roku
bieżącym, w tym wypadki! należy zwrócić kar­
tę pow’ołania P. K. U,, która ją wystawiła, z

pdpowiedniem zaświadczeniem lekarza powia
towego. — Jeżeli powołany na ćwiczenia na

skutek wniesionej prośby o przesunięcie sta­
wiennictwa na takow’e nie otrzyma odroczenia

przed terminem stawiennictwa, oznaczonym w

karcie powołania, winien się zgłosić w--edług kar­
ty powołania.

5) Władze państwowe, samo-rządowe, instytu­
cje pracujące dla wojska, mogą wystąpić z

urzędu o przesunięcie terminu stawiennictwa
wnosząc imienne reklamacje do właściwych D
O. K, tylko odnośnie t.ych pracow’ników, których
ze względu na tok służby nie będą, mogły za­
stąpić w czasie trwania ćw’iczeń innymi.

0) Zgłaszający się na ćw’iczenia oficerowie re­
zerwy winni się staw’ić w w-ojskowein umun­
durowaniu i uzbrojeniu własnem (wyjątek sta­
nowią oficerow’ie rez. mianowa,ni w rezerw’ie,
którzy dodatku na wyekwipowanie nie otrzy­
mali).

Winni niewykonania obowiązku zgłoszenia
się na ćwiczenia, wzgl. uchylania się ód speł­
nienia tego obowiązku, w czasie i w sposób
określony w ustaw’ie o powsz. óbow. sł. wo’sk,
no(?leąn?ą karom przewldzianvm w rozdziale
7?V7, ,,Postanowienia !te, ?sic” Ustawy o powsz,
obow. służby wojsk.

Dowódca O. K, VlH.

Za zgodność:
Komendant, P. K . U.

(—) Liber, płk.

(Prośba o ogłoszenie powyższego ut.rzymana
jest w tonie rozkazu. Wojsko w’ojskiem, ale

my sądzimy, że mamy prawo do bardziej uprzej­
mego tonu. Red.)
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Księgarni J. Sdzikowskśego
Odafiska 16-17. -

Bartę! Z. Broń chemiczna (Wojna gazow’a). Bdg.
1925. wyd. IL s. 115. zł 3 50

Bonnal H, Gen. Manewr wileński. Zarvs stra­
tegii Napoleona. Wa 1925. s, 118 + szkic,
zł 4-

Boidsams H. A ślad Przyprószył śnieg. Powieść.
Pń1925 S, 233. zł 360.

Breszko-Breszkowski 01. Na złołym tronie. Pó-

w eść. s. 290. zł 5,-.
Brzostowski Ł. Księga ,praw Oficerskich. Bdg.

1925 s. 344 zł 11,-.
Cooper F. Szpieg. Pń 1925. s. XXVI . -j- 454

zł 4,59.
Foch F. Marsz. O prowadzeniu wojny. Wa 1915.

s. 411 4- 13 map. zł 9,-,
Jnacsza-Gzowski A. Przez tajgi i stepy. Po­

wieść. Pń 1925. s. 199. zł 3,89.
Słridi BI. Antagonizm wieszczów, Rzecz o sto-

s(sńku Słowackiego do Mickiewicza. Wa 1925
ś. 563. 14-

de Lacre telle J, Silberniann. Powieść. Lw
1925. s. 140 zł. .2,80

Elatyszko A. Uwagi oiicera polskiego. Wa 1925.
s. 140. ’zł 5.- .

Muzyczka I,. p, !ręcznik urzędnika państwowe­
go. Wnó 1925. s. 283. zł 7,-.

Pałucki 3. Do!arowieze, Powieść, pń, 1925. s.

217. zł 3,soi
Przewodnik pa Rzymie. Wa 1925. s. 208 4- plan,

zł 3,60.
Serrigny sen. Myśli o sztuce wojennej. Wa 1925

s. f34. zł3-
Szczepkowski 3. Władcy kniei. Obrazki myśli­

wskie. Pń 1925. s. 208. zł 3 60,
Wacek R. Rowerem po Europie Cz. I. Lw. 1925.

s. 260. zł 6.-.
Yver C. Kapłanki wiedzy. Powieść, Pd 1925.

S. 298, zł 4.-.

Prenumerata pism krajowych i zagranicznych.
Nft prowincję odwrotna wysyłka za zaliczeniem.

GIEŁDA ZBOŻOWA.

Poznań dnia U 4.

Loco Poznań za 100 kg. ł2 centnary) w ładunkach

wagonowych.
Cena za 100 kg. od zł.-do zł.
ZvtO - ’- 31,50—32,50
Jęczmień browarny...................

’ ’ 27.5 )—29.-0
Mąka żytnia ó5%, w?, worka .... 46,00—48 00
Maka żytnia 70°(0 z workami .... 42X0-44,qO
Mąka nszenna 65o’° wł. worka . . 57,50 -60.50
Ospa żytnia ........................................ 20,73-
Pszenica ............. 33 .50 -41,00
Owies ............... ... 28,0 —28,CO
Ospa pszenna...................... 20 50-
Ziemniaki jad.................................

’

5,25 -

Ziemniaki fabryczne ....... 4 30—
Łubin n eb cs ;l -. .....................

’ ’

9,50-11 .50
Łubin żółty ............ 12,00-14 .00
Groch nolny ............ 21.00—24 00
Groch ............................................

’ ’

30 00-34 00
Seradela nowa............... -.................. 12.50-14,50
Płatki ziemn ...........

—

Koniczyna czerwona...................... 187,00—240,00
Koniczyna szwedzka ........ 109.00 -130. O
Kon czyna zołia .......... 60,00—70,00
Kon czyna biała ..................... . 200.00—250,(;O
Koniczyna w łusk. ....... 24,00—28,09

Ceduła urzędowa z dnia 9 kwietnia 1923.
Papiery procentowe:

Kurs w złotyvh ?za 1000 mk nom.),
31/,- l’/oPczn. listy zast. (orzędwojennei 31.50--32,00
31/., -4/..Pozn. I,stv zastawne wojennej 21.00.
8°/q dolarowe 1 stv Pozn. Ziem Kredyt 290 )za 1 doi.
6% Ustv zbożowe Pozn. Ziem Kre.dyt 9 00 (za 1 ctr. m

5% Pożyczka konwersyjna 0,47 (za 1 złoty).
6% Pożyczka Doiarowa 1919-20 3,05 ,za 1 dolar),

Akcje bankowo;
Kurs w złotych (za 1000 mk. nom).

Bank Przemysłowców l--Il em 775
Po;ski Bank Handlowy Poznań I—IX em. 3,80
Poznański Bank Zem. I-V em. 325.

Akcje przemysłowe:
Kurs w złotych (za 100 mk. nom).

Centrala Rolników I- VII em. 0,30
Goplana I - lii em. 7 .30
Hnrtwig C I-VII em. 1,10.
Herzfeid V ctonus I-III em 5,25.
IskraI-IVem 150
Płótno I---!iI em. 0,25.
Pozn. S lółKa Drzewna I -VII em. 0,80.
Fabr. Wyroby Ceraniczne Krotoszyn — Przysieka
I -il em. 5.00

— Walne Zebranie Banka Dyskon­
towego T, A. Przypominamy dzisiejsze
walne zebranie akcjonarjuszy Banku

Dyskontowego o godz. 3-ej przy ulicy
Dworcowej 96.

Urzędowa Ceduła

Giełdy Drzewnej w Bydgoszczy,
z dnia 9 kwietnia 1925 r.

Towar

Trans
akcje
Cena

Kup­
no

zam

Snrze
daż

2tr kb.

Ter­
min

Warunki

Sosnowe
czyste boki,

20 mm,,
nasiniałe
i czyste

T-
66 zł.

franco

granica
polsko­

niemiec­
ka

2 Sosnowe
czyste boki,
0i23mm.,

suche,
nasiniałe

75 zł

franco
granica
polsko­

niemiec­
ka

Deski
bukowe,

suche
2630i35

mm.

65 zł. -_

franco
wagon
parytetIno­

wrocław

Deski
dębowe,

suche
25i80mm.

140 zł

franco
wagon
parytet
Byd­

goszcz

Deski dę­
bowe, suche
25i30mm.

II kl.

90zł _

franco
wagon
parytet
Poznań

Topolowe
deski i bale

od
30-110 mm.

70 zł
_

franco
wagon

parytet
Poznań

W poszukiwaniu były
1. Sosnowe deski równolegle obrzynane, bloko­

we, zdatne do heblowania.
Sosnowe czyste boki, 20 i 23 mm.i suche, to­
war re.gularny.

3. Sosnowe odziemkowe, 26 i 35 mm., suche, na-

snule.
4. Sosnowe wierzchółkowe, 23 i 30 mm , materjal

stolarski.
5. Dębowe deski, stolarskie, zupełnie suche,

42-80 mm.

6. Brzozowe bale.
7- Akacjowe wałki i dłużyce.
8. Olszowe deski, 30 mm., I. k!asy.

W zaofiarowaniu były:
1. Sosnowy materjal odziemknwy, tegorocznego

tarcia, czysty towar, 50-60 % J. klasy, reszta
2. II. klasy.

Sosnowe odziemkowe, 20,26 i 33 mm,, nasiniałe.
3. Sosnowe środk -we, 111. klasy, 23 mm.

4. Bale olszowe, 65 i 80 mm.



Nr 8S)

Liberty

Początek przedstawień

B godz. 6.80 i 8 80 wieczorem. g;

DZIENNIK BYDGOSKI, środa, Ib kwietn!a IMS r.
-r,g,1 .". .. . .. ..7.^jr - ,i1 -;-mass

arcyfilmu w 8 akt. genjaln. realizatora CBCIL B. DE MILLE pi.

RIUPIF
Sir.Uł.

W rolach głównych urocza gwiasda LEATRICE JOT

(znana z ,,Oskarżam Cię Kobieto" i ,,Dziesięcioro

Przykazań") oraz MICHAŁ YARKONYJ. Ponadto

Mody paryskie.
Sprzedał przymusowa.

Dnia 15 kwietnia 1925 o godz. 12 przed
południem będę sprzedawał przy Ul. Dwot-
COWSj 72 u fy. O. Hartwig najwięce,j da.ą-
eenjtt za gotówkę - (9132

1 samochód, 1800 par kolczyków,
1300 sztuk broszek, 1120 obrączek
ślubnych, 6 zegarów stojących,
1 skrzydło, harmonium, Jadalkę,
1 salonik, pokój rn^skl, szaty, dy­
wany, firany, stoły, biurka, ma­
szyny do pisania, stoliki, stoły wy­
stawowe Itd.

Malak, kom- sądowy.

_ Ogłoszenie.

Zwraca się uwagę na ogłoszenie w Mo­
nitorze Polskim Nr, 78 i Polsce Zbrojnej
Nr. 86, dotyczące ,,Wezwania do składania

ofert" na dzień 17 kwietnia b. r. godz. 10
na dostawą mięsa dla garnizonu Byd­
goszcz na czas od 1. 5. 1925 do 81. 7.
1925 r.

Ref. Kier. !nf. Bydgoszcz.
L. dz. 2705/25 Z. 794.,

Poszukujemy do naszego magazynu bława­
tów, konfekcji 1 galanterii

która jest w stanie kierować i dysoonować od­
działem gaiamerji,
Z fteig!ne EhspsdjsKfki
do oddziału galanterii.

dekoratora
wyfewabfikcwaną siłę, uimejące,:o saffiodz:e!nie
1 gustownie dekorować okna 1 Disać dobrze plakaty.

Siłv tyiko pierwszorzędne, którvm zaieżv na

dobrvm stanowisku, zechcą nadesłać pism, oferty
z oodaniem wai linków, kopjatni świadectw oraz

referencjami do firmy
T. Szmelte? i F. Wesołowski

Bydgoszcz, Stary Rvnek. (9038

ł Z(lBl

I Keania I nafeUgidaezUe
oszukuie Drukarnia dla Handlu I Przemysłu.

Em. W .ifm ń-bt’’go 13. (9017
"Br

Potrzebne od zaraz

eKspedjeathi
do działów, Konfekcji Damskiej i Stroju.

Panie z gruntowną znajomością
swego fachu z dłuższą praktyką
zechcą nadesłać oferty z odpisem
świadectw do firmy (9isg

Btaamsik! a naEiejewsl(l

BYDGOSZCZ, Gdańska i Dworcowa.

Hurtownia Towarów Kolonialnych
poszukuje od zaraz (913S
’

podfHtui_ącęDo
na prowincję. Wymagania znajomość kli-

jenteli na i’omorzu oraz dobre referencje.
Oferty do Dz. B. Sub. S. K. 24

Papa dachowa

Fapa lepiona
Smolą

topnik
Qwo2dzle panone

Cement i t d.
oraz

(Wilii

(zwiedzanie przez zastępcą I kosztorysy gratis)

poleca

Najstarsza chrześc. fabryka papy w Polsce

oal. OreaMdfcBficąalMldca ^IM.

Zał. 1845. 5254 Telefon 82.

Napisówv wiersz tłusty 20 groszy, każde dalsze

słowo 10 groszy. 5 cytr z= 1 słowo,
t,w.z.a

,-,S Ve VWU -Ł- I BWW(J,
= Każde stanowi 1 słowa

BROBKE- OOIOS1EMA
Ppłoszenla większa pet! niniejszą rubryką oblicza sie na asm. o 109 %drożej.

D!a Doszukujący ca oosady 50 ’k znizki.
Drobne ogłoszenia orzyjmuje się do go Iz. 9 -tej

przed nr.fudniem.

Doradca prawny
z długoletnią praktyką

załatwia wszelkie,
choćby najtrudniejsze
sprawy karne, cywilne
procesowe, spadkowe
hipoteczne, kontrakto­
we, spółkowe. najmu
podatkowe itd. Ściąga
zaległe pretensje, regu­
luje trudności finanso­
we itd.
St. Banaszak

Cieszkowskiego 2.
Telefon 1304. es

Drall
do markizów, stała na

składzie. Piotra Skargi
nr.6,Ip.1,tel.731.

(9C88

Kisty
do piwa fabrykuje jako
specjalność C. Bugiel
przesiębiorstwo drzewne
Grudziądzka 2. Tel. 387

(9(60

Hrennabor
najlepsze wóziki dzie
cjęce stale na składzie
Repr, fabr Preyss, Chn
cimska 16. (8372

iśltt8tyny
do szycia pierwszorzęd
nej jakości z długoletnią,
gwarancją ,akże na do­

godnych warunkach
spłaty po cenach kon­
kurencyjnych zawsze w

wielkim wyborze na

składzie. A Wasielew
ski. Dworcowa 15a. (8300

fen luzje
do okien przyjmuje do
repeiacji Lisewski, sto­
larnia, Łokietka 7. (9 l(

(szwajsowanie) wszel­
kich części wykonuje
szybko i po cenach so­
lidnych Kazimierz Ur­
baniak. warsztat me­
chaniczny, Poznańska l.

8725

ff’tla
5 pokojowa 12.000 zł
Dom z interesem 15 000
zł. Kamienica Z intere­
sem na Gdańskiej 16.000
ił. Dom I niętr. z inte
rasem !O.( 00 zł. Piase
cki, Dw-rcowa 80. Od
powiedź 1 zł.

O/.aaUa/
Za 6 50; zł. dom, stajnia,
wrzownia, ogród owo­
cowy i warzywny z wol
nem mieszkaniem zaraz

na sprzedaż. Ks. Sk
rupki 99, UW18

Gospodarstwo
19 mórg roli w Bydgosz

czy na Szwederowie di
sprzedania inwentarz
żywy i martwy kont ,!et
Zgłoszenia do właścici -

la Inowrocławska nr. 58
9101)

Dom

n-piętrowy z ogrodem
owocowym, oodwórze,
wjazd, stajenki, elektr
w Bydgoszczy za 6.(00
zł Piasecki. Dworcowa
nr. 80 Odpowiedź 1 zł

Dom
I piętrowy z interesem
w dobrym punkcie za

7 000 zł Interes 4 po
kuje, wo!ne będzie zaraz

Wiadomość: Piasecki,
Dworcowa 80. Odpo
wiedź 1 złoty.

Gościniec
restauracja z kolonjalka

kompletnem urządze­
niem, budynki masywne

10 mórg ziemi in­
wentarz martwy kom

pletny zaraz do objęcia
Cena 5000 zł. (prywatnej
Piasecki, Dworcowa 80
)dpowiedź 1 zł

fla ątki.
4 600 mórg złot. 650 0C0
2100 ,, n 450 000

900 ,, ,, 25(i 000
900 ,, ,, 200100
780 ,, ,, 120 000
7C0 M H 150 O(K
540 w M 125 000
430 M n ICOOOP
385 ,, ,, 110 (0ń
420 ,, _

60000
330 n n 75000
310 n ,, 60000
275 ,, ,, 5500i
820 ,, ,, 60(00
240 ,, ,, 6C00,
220 ,, 55 (0
225 ,, ,, 4000
210 n H SO°f°
190 w . 65 00;
131 B ,, 16000
120 ,, ,, 15000

Młyny, Ramienice ect
St. Kwiatkowski, pośre
dnictwomajątków,Gnie­
zno, Moniuszki 5. Tele
fon 362 (8977

Sypialnie
dębowe i damskie po­
koje mahoniowe sprze
daje bardzo tanio i na

raty. Fabryka mebli ul
Jackowskiego 33. (27( 08

lirowa
świeżo oocieiętna na

sprzedaż, ul, Leszczyń­
skiego 11. (9151

Porfiarkę
ręczną do torfu kopania
glębok. 4 mtr., mało u-

żywaną w dobrym sta
ne sprzeda tanio Syp
niewski, Bydgoszcz, No­
wy Rynek. 81 pyt. (9020j

Poszukuję zaraz

mlBSSkaDiB 4-5 pokelosn.
Zgłoszenia pod ,,W. 5." do eksdedycji

Dziennika Bytlgoskiego. ^140

Singera
maszyna i skrzypce na

sprzedaż. Kirsztein u!
Sląaia 2. (90 22

tiorzystna
okazja. Meble na 3 po­
koje i kuchnią tanio na

sprzedaż. Gdzie, wska
że Dzień Bydg. (9617

S kwoki
kury do nasadzenia ku
pi lub pożiezy Ziętako-
wa, Król Jadwigi 6.

i9019

KUPNA
Poszukuję

majątków, wił, kamienic
różnej wielkości. Pia­
secki. Dworcową 80.

SSuchalterji
wyuczają listownie Kur
sa Sekułowicza, War
szawa, Żuiawia 42. Po
ukończeniu - egzamin,
świadectwo. Żądajcie
prospektów. (7203

POSADY
Przyjmę

natychmiast kilku zdol­
nych krawców na duże
1 małe sztuki oraz pa
n:enki które już przy
czapkach pracowały.
L. K!aczkowski, Gdań­
ska lii, -9i48

SgsStRa JHcs?ma w

(założony przez Bank Związku Spółek
Zarobkowych w Poznaniu). Jedno z

najpoważniejszych Towarzystw Ubez­
pieczeniowych przyimuie na miasto
— — Bydgoszcz i okolicę - -

dzielnych akwizytorów
dła ubezpieczeń ogniowych, kradzieży,
od następstw nieszczęśliwych wypad­
ków i prawno-eywiłnej odpow. i daje
rzutkim, ruchliwym i pracowitym oso­
bom możność stworzenia sobie stałego
- — i dobrego stanowiska. — -”-

Zgłoszenia uprasza się do oddziału Poznańskiego w Poznaniu

przy 05, Kanfaka 2. Godz. biur, od 8-3, w soboty od 8-1.

6336

Czyfaicie Jziennik Bydgoski"!

ifl!odsij)
czeladnik rzeźnicki mo

że się zgłosić. Żurhow-
ski, Sienkiewicza 44.

i9152

Posaitkuj^
młodszego pomocnika
sto!arskiego na fornie-
rowane mebie Stolar­
nia, Chwytowo 15. (9139

, Potrzebuję .

zaraz do mego wyszynku
dzielnego ekspedienta
Stefan Rost, Herm. Fran-
niego 2. i915i

Służąca
lepsza do wszelkich prac
domowych potrzebna, ul
Gdańska 54 oficyna
Szulc iflłóO

Panna.
Doszukuje posady do
lekkich prac domowych
iiferty pod nr. ,,5824
do C. B. ,,Bspreśs".

(9016

Potrzebna
panienka do przygoto-
towania dziewczyny do
I-szej gimtiazj za życie
i mieszkanie. Of. pod
,,Nauka" do Dzień. Bydg

(9144

tlsiewczę
do posługi na popołudnie
potrzebne. Świątek, Se
minaryjna 14,1 ptr. przy
PI Poznańsk’m. (9141

Poszuka śe
się zaraz dziewczę od
14-16 lat do dziecka i
lekich prac domowych
najchętniej z wioski
Ul. Sienkiewicza 31 -

skład kolonialny (9026

Służąca
doświadczona, znająca
polską kuchnię i tylko
z dobremi świadectwa
mi potrzebna do wszyst
kiego do dwojga star

szego państwa Jacków
skiego 33 m. 6. Do 11
ranoipo6. (9153

Dtte!m!
handlowiec z długoler
nią praktyką w insty­
tucjach handlowych po
szukuje posady zastępcy
szefa, buchaltera, kon
trolera itp ewentualnie
przyjmie zastępstwa so

bdnej firmy. Łaskawe
oferty do Dzień. Bydg
ood ,,Zastępca". (9142

Panienka
która ma 6 kl. gimna
zj”lnych ukończonych

oszukuje posady |ako
ełewka w aptece lub dn
lepszego b ura jako po
czątkująca Zgłosz pod
,li Ł." do Dzień. Bydg

(9021

Buchalter-bllans;sta
rutynowany, z długolet
nią praktyką i bardzo
dobremi świadectwami
p-szukuje samodzielnej
oosady w Bydgoszczy
lub okolicy, Zgł. pod
. 8314". (S614

miody
lepszy rzem eślnik sa

mótny trzeźwy i so!i
dny, chcący uceciwie
na życie zarobić poszu
kuje jakiegokolwiek za

jęcia, ewent. podróżują
cego Zna cokolwiek ku
piectwo. Zgł. pod uczci
wy" do Dz. Bydg. 9082

Wykwalifikowana
maszynistka - sekretarka

długoletnią praktyką
dobremi świadectwa­

mi poszukuje posady
Łask. zgł. do Dz. Bydg
pod , Nr. 341". (90x6

DZIERŻAWY

Panienka,
z pozwoleniem kurato
rjum poszukuje p-sady
nauczycielki początku-
lącej. Łask. of. do eksp.
Dzień. Bydg. pod nr. ,,888

9C19-

Sklad
bławatów, konfekcji, to­
warów krótkich w mie­
ście powiatowym (Po­
morza) jest do prze

ję. ta i wydzier­
żawienia od dawna już
istnieją,-y i dobrze za

prowadzony w rynku
Zgł. pod ,,356" do Dz.
Bydg. (9014

Piekarnia
na sprzedaż lub do wy­
dzierżawienia. Pomor
ska 4?. (9143

MIESZKANIA

mieszkanie
okoje z kuchnią do

wynajęcia. Izdebski, ul
Gdańska 42. (9015

Poszukuję
mieszkania od 1-4 po­
koi z kuchnią Dziel­
nica obojętna. Pośred­
nictwo p żądane. Ofer­
ty pod ,9029"

Obszerny
skład tow. ko! i de!ika
tesów z wol nem miesz­
kaniem w mieście po-
wiatowem przy rynku
natychmiast z powodu
innego przedsiębiorstwa
do wydzierżawienia, do
objęcia potrzeba gotów

4-9 tys. zł. Zgł. do
- - pod.,E. E?

ki
Dzień.

POKOJE

Pokój
umebt. do wynajęcia
ul. Błonia 23 ptr. prawo

(9027

Pokój
umebl. zaraz lub od 1
maa do wynajęcia
Cieszkowskiego 9. ptr,

(9149

Pokój
zaraz do wynajęcia Pod
wale 17 1 ptr. (9045

Pokój
umeblowany do wyna
jęcia. Król. Jadwigi 8
parter prawo. ,9023

Pokój
z kuchnią zaraz do wy
na ęcie. Of. pod ,,L." do
Dz. Bydg (9131

Pokój
umebl. do wynajęcia
dla 2 panów. Okoie, Ja
sua 25. (9155

Pokó,j
dobrze umebl. zaraz do
wynajęcia z osobncm
wejściem, ul. Grodztwo
nr. 21-22, dom ógrodo
wy. (9047

ROZMAITOŚCI

Rupieć
inteligentny, lat 25, po­
siadający własną dużą
kamienicę z dużym skła
dem. z powodu braku
znajomości szuka na tej
drodze panienki celem
ożenku. Panie wykształ­
cone i dobrze wychowa­
ne, z majątkiem, raczą
złożyć oferty swe wraz

z dołączeniem fotograf)!
Dzido Dzień.

Kupiec".
Bydg. pod

(9002

Starsza
panna s wia-nem urzą­
dzeniem z braku znajo­
mości pragnie zapoznać
panów w wieku 35—45
!at ceiem późniejszego
ożenku. Łaskawe oferty
pod ,,K. L. 20" do Dz en.

Bydgoskiego. (9137

Po 600 zt.

udziały do przedsiębior­
stwa handljwego poszu­
kiwane. Oprocentowa­
nie 100 r/o rocznie Ofer
ty pod ,,Korzystna loka­
ta" do Dzi. Bydg. (9024

1500 złotych
poszukuje na 3 miesiące
ood zastaw i dobry pro­
cent. Zgł pod ,,A. L.u
do Dz. Bydg. (9025
........... .. ...... . h ........

Hacznośó!
Dobre wynagrodzenie zs

wskazanie miejsca stał
sownego do założenia
komunikacji samocho.
dowej. Spieszne zgło­
szenia z podaniem miej­
scowości proszę do Da
Bydg. pod ,,J. O." (898?

Akuszerka
udziela porady i przyj­
muje zamówienia, u!ict
Dworcow-a 90 II ptr.

4360

nVnicumu
niezawodny niszczyciel
nagniotków, brodawek
i twardej skóry. Główny
skład: Fryzjer Jabłoń­
ski, Niedźwiedzia 4. (9012

Sirawcowa
szyje suknie, kostjumy
i płaszcze. Ceny przy­
stępne. Sienkiewicza 55
II otr. , (9133

Zaginął
dnia 12 bm. wieczorem
pies pól-wiik szary wabi
sę, Smyk". Proszę go
oddać za wynagrodze­
ni( m 59 złotych na Ma
zowiecką 33 B. Spo(i,

(9157)

Zgubiłam
srebrną torebkę (wypa­
dła z powózkii na ulicy
Gdańskiej między Pla­
cem Wolności a torem

kolejowym. Dam wyso­
ką nagrodę znalazcy.
Ostrowska, Kordeckiego
nr. 2. (9146

Wito
o 20 pokojach, pięknem
p łożeniu w parku, cgró
dzie przy ulicy Bydgo­
skiej w Toruniu, nadaJ
iąca się na pensjonat,
skład lub większe mie­
szkanie jest zaraz na

sorzedaż. 9(18
Jankowski, Mroczyny

poczta Ostaszewo

10 bednarzy
na piwne beczki m ?gą
się zaraz zgłosić na sta­
łe zatrudnienie, od sztu­
ki lub na ’!odzinnąpłacę.
M. Idzikowski, mistrz
bednarski, Browary
Chełmiński e, Cheł­
mno Pomorze. ’8925,
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Dzisiaj w nocy o godz. 12 rozstała się z tym Światem, opatrzona Sakramentami św., po długich i ciężkich cierpieniach
moja ukochana żona, nasza najdroższa i najukochańsza matka, siostra i ciocia ś. p.

z Ziółkowskich Stefania Ziółkowska
w 56 roku życia, o czem donoszą w ciężkim smutku pogrążeni

Franciszek, Halina, Mar]an Ziółkowscy i rodzina

Poznsń, (Aleje Marcinkowskiego 22), dnia 14 kwietnia 1925 r.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 16 bm. o godz. 5 -tej popołudniu z zakładu św. Józefa na cmentarz Sw. Mar-

ciński przy ul. Bukowskiej.
Msza św. za spokój duszy śp. Zmarłej odprawi się w piątek, dnia 17 bm. o godz. 9 -tej w kościele św. Marcina.

Dnia 13 b. m. o godzinie 6 rano zmarł po długich ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy
mąż, nasz ukochany ojciec, brat, szwagier i wuj ś. p.

dzierżawca dóbr skarbowych (Dąbrówka Nowa, powiat Bydgoszcz)
przeżywszy lat 58. Msza święta odbędzie się w czwartek dnia 16 kwietnia o godzinie 9.30 w kościele parafjalnym w Dąbrówce
Nowej, poczem nastąpi pogrzeb.

Dąbrówka Nbwa, Berlin, Krotoszyn, Poznań, dnia 13 kwietnia 1925 r, 9193

W ciężkim smutku pogrążeni _ __, _ _ _. w , .

Wsobotęwf
snęła w Bogu, śp.

Dnia 13 bm. o godzinie 6-tej rano zasnął
w Bogu po ciężkich cierpieniach powszechnie znany
i ceniony śp.

Czesław Witecki
dzierżawca dóbr państwowych Nowa - Dąbrówka,
pow. Bydgoszcz.
Sicienko, dnia 14 kwietnia 1925 r.

Za Sołtysów i Przewodniczących Obszarów Dworskich

Kazubski, Komisarz Obwodowy.

Pogrzeb odbędzie się 16 bm. o godz. Ib przed poł. w Nowej-Dabrówce.
9139 .

’

,

:;npHI

.WTydło 3BTixo

jest najiepszem 5 najtańszem mydłem do prania.

przeżvwszv lat 18 i 4 miesiące, o czem

donosi w smutku pogrążona

g’oslima,

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia
15 bm. o godz. 4 30 po poł. z lecznicy
nrejskiej na nowy cmentarz.

Dr. E. Sągiiłto
Specjalista chorób wewnętrznych
i dziel:!ących od 15 kwietnia będzie
przyjmował chorych prywatnych i ka­

sowych od godz. do 5l/2 (9053
Aleje Mickiewicza 1 ” Tef. 241.

Magistrat miasta Żnina - Poznańskie -

ogłasza niniejszem przetarg ofertowy na

wykonanie bruku

oSolo 555S i’ ii rynka i iMiej kostki graaitawa]
i Mo 2121 i’ Broki

w ulicy Pocztowej i Średniej. Warunki
można nabyć w Magistracie w Żninie w

cenie 2 zl.

Oferty w zamkniętych kopertach mogą

być złożone do dnia 30 kwietnia 1925 r.

w Magistracie w Ż;ninie. Ną kopercie wi­
nien brzmieć napis: ,,Oferta na brukowanie

rynku i ulic”.

Magistrat zastrzega sobie wybór przed­
siębiorcy według własnego uznania. (8976

żnin, dnia 4 kwietnia 1925 r.

(—) Bukowski.

Kawiarnia BRISTOL Winiarnia
ul. Mostowa 5. włsśs. Klemens Balcer Telefon 308.

urządza w swych nowo odremontowanych lokalach

KAPELUSZE
kwiaty, pióra i inne przybory do stroju

(9102) poleca

Jlon §io%ańaslfiś

Bydgoszcz, dworcowa 78,1. - Telefon 1464

WEąnsaeScfi
białe, szare (domowe i polne), świnki

morskie, szczury białe i szare zakupuje
Wydział Higieny Zwierzał Państw. HaaRowesa Instytutu Rolo.

w Bydgoszczy, Zacisze 7. (9052

Ki!ku zdolnych

iłiiiltirii
na wysoką prowizję
poszukuje się natych­
miast. Kto wskaże

administracja Dzien­
nika Bydgoskiego.

wykonane przez pierwszorzędną orkiestrę pod batutą znanego
i ulubionego kapelmistrza p. Ludwika Kłobuckiego. (9156

i w każdy fi
- ----- - o godzinie 10-tej Wieczorem -- -----

Potrzebujemy

5040 chłopców i dziewcząt
zaraz. 9160

.a’fisfiEfcnrsaSsaB azoBitosawc;Bs

Knrzyiltows!ii, Mochocki i Ska.

.Jagiellońska 29.

się

Kino Nowości
Początek przedstawień dziś we wtorek,
o godzinie 5 po poł., ostatnie o godz. 8 .45,

JPasse-Partout nieważne.

CJhiuoa Irancustiae| satufei Jtimematoąr;afleszaei 9134
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